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Wiłno, Czwartek 26 listopada 1936 roku .. 

Ewakuacja luddości cywili 
Zatrzymanie „statków,ąktóre wiozły 

POWSTAŃCY GOTUJĄ Re 

AKCJI NA WIELKĄ S 

PARYŻ, 25411, К ent 
Havasa donosi z Talavera de la Rei- 

na (po stronie ów): Wojska 
powstańcze przygotowują się 40 о- 

peracji na większą skalę i wobec te- 

4 wczoraj nie atakowały Madrytu. 

rzeciwnik natomiast tracił siły na 

różne ataki, Nieco zaciętszy bój 
szedł dn. 24 bm. z rana pod 

bańchel Bajo i około mostu Toledo. 

Po silnej kononadzie artylerii rzą- 

dowej milicja ruszyła do ataku, lecz 

została odparta w bitwie na bagne- 
ty. Milicja straciła 45 ych, 
wielu ranionych i jeńców. 

rządowe atakowały również na pół- 

noc od miasteczka Brunette. Oddzia- 

ły, które yły z  Eskurialu, 

zdołały ać się nieco na- 

przód. Powstańcy nie uważali za 

potrzebne wypierać i 
gdyż pozycje te nie mają znaczenia 

strategicznego. Powažniejszy był 

atak wojsk pea na Pinto, le- 

żące na drodze z a Aran- 

juezu. Tutaj po 2 ś walce 

odparto milicję rządową do doliny 

rzeki Jarama. 

DZIAŁANIA FLOTY POWSTAŃ- 
CZEJ. 

JENENECA, 25.11. zna 

powstańcza donosi: w pobliżu - 

celony narodowcy zagarnęli statek 

norweski, który wiózł amunicję 

„czerwonych“. Flota narodowa za- 

garnęła też statek grecki z amunicją, 

podążający do Ceuty. Atak floty na 

Barcelonę i Walencję nastąpi nieba- 

wem. Port Gijon jest pod kontrolą 

iloty narodowej, która odcina do- 

stęp do niego. W mieście były ma- 

niiestacje na rzecz kapitulacji mia- 

sta. Z Madrytu donoszą, że anar- 

chiści usunęli dowódcę obrony Ma- 

drytu gen. Miaja. 

KOMUNIKAT POWSTAŃCZY. 

SALAMANKA, 25.11.  Komuni- 
kat głównej kwatery powstańczej z 

dnia 24 bm. o godz. 24-ej donosi: 
Przeciwnik próbował atakować w 
rejonie Santander, lecz został odpar- 

ty i poniósł ciężkie straty. Na iron-. 
cie Robledo de Chaevla przeciwnik 
został odparty, stracił 30 zabitych i 
50 karabinów. Na tym odcinku po- 
legło od bomb 80 żołnierzy przeciw- 

Cara- |. 

nika w ciągu dn. 23 i 24 bm. Na iron- 

cie madryckim wojska narodowe 

wyprostowały swoje pozycje czoło- 

we, przygotowując się nowych 

operacyj. Na drodze do Talavera 

przeciwnik usiłował atakować, lecz 

ścigany przez samołoty, cofnął się, 

ponosząc duże straty. Również w 

Andaluzji przeciwnik coinął się, po- 

rzucając 20 skrzyń z amunicją. 

EWAKUACJA MADRYTU. 

MADRYT, 25.11. Havas donosi, 

iż od kilku dni ewakuowani są 

W: ctarcy, kobiety i dzieci. 

Wszystkie organizacje antyiaszy- 

MIAFLORĖS           

Wojna   
PUŁK SOWIECKI W MADRYCIE. 

Paryski „Matin“ podaje dalsze 

rewelacje o czynnym poparciu, ш7 

dzielonym rządowi frontu ludowego 

w Hiszpanii przez Sowiety. Mo- 

skwie powzięto ostatnio uchwałę w 

sprawie przyśpieszenia wysyłki bro- 

mi, amunicji oraz oddziałów "wojsko- 

wych do Hiszpanii. Okręty sowiec- 

kie, uklające z transportami do Hisz- 

panii, eskortowane będą przez 50- 

wieckie statki wojenne. Dowódca 

floty czarnomorskiej Kojanow o0- 

trzymał rozkaz wydzielenia z pod- ' 

ległych mu eskadr kilku okrętów 

oraz kilku łodzi podwodnych dla 

eskortowania transportów. 

j Również „Echo de Paris“ donosi 

o faktach, świadczących o wyraźnej 

„interwencji Sowietów na rzecz czer- 

i wonej Hiszpanii. M. in. dziennik po- 

| daje, że przed 12-tu dniami przybył 

ido Hiszpanii cały pułk sowiecki, 

który skierowano niezwłocznie na 

odcinek madrycki. Pułk ten liczy 

3000 żołnierzy. 
1 

CZYNNA POMOC FRANCJL 

W francuskim tygodniku „Candi- 

de' ogłoszono rewelacje ma temat 

udziału Francuzów w walkach hisz- 

pańskich. Oto, angielska  „Inteli- 

Fiota angielska na wodach 
hiszpańskich 

LONDYN, 25.11. Zapowiedź wy- 

słania floty brytyjskiej z Malty na 

wody hiszpańskie wywołała w całej 

prasie wielkie wrażenie. Co praw- 

da ze strony admiralicji czynione są 
usiłowania zbagatelizowania znacze- 

nia tej akcji przez oświadczenie, że 

wysłanie tej floty nie ma szczególne- 

go znaczenia, albowiem okręty te 

zluzują inną część floty, jaka : znaj- 

duje się w portach hiszpańskich. 

Włoskie radio pomaga 
BRUKSELA. 25.11. Dnia 24 b. m. 

na meetingu w Mens przywódca re- 

xistw Degrelle oświadczył, że nieba- 

wem rex ści będą przemawiać przez 
radio, gdyż stacja rzymska oddała do 

ich dyspozycji swój mikrofon raz na 

tydzień. Partia „Rex“ prosila iš 

ski min. poczt i telegrafów o u- 

dzielenie jej prawa przemawiania 

przez radio, lecz prośbę tę odrzu- 

»ono. 

Jednak jasną jest rzeczą, że gdyby 

| gen. Franco istotnie groził bloka- 

(dą Barcelony, wysłana obecnie część 

| floty brytyjskiej zasili znajdujące się 

|już w portach i przy brzegach hisz- 

| pańskich okręty brytyjskie. W obec- 

|nej chwili przy brzegach  hiszpań- 

dwa pancerniki, | skich znajdują się 
13 kontrtorpediow- | dwa krążowniki i 

| ców brytyjskich. 

maga „reXistom“ 
, Gazeta „20 Siecle" domaga się 
protestu rządu belgijskiego w Rzy- 

mie z powodu dopuszczenia „rexi- 

stów” do radia rzymskiego. 

BRUKSEA. 25.11. O ile wiado- 

mość o tym, że rząd włoski udzielił | 

partii „Rex“ prawa przemawiania 

przez radio włoskie potwierdzi się, 

rząd belgijski złoży w Rzymie ener- 

"amunicję dla. cze 

: najszybciej. 

do nizacje. Należ 

  

m! niezbędny dla utrzymania 
tej Ši i er i 

— r 
> 

europejska 
w Hiszpanii 

iwożeniem samolotów do 

| rokowania w sprawie pożyczki 

| cuskkiej dla Polski zostały już defini- | 

  

Lady 
stowskie w stolicy uważają za rzecz | 

konieczną szybką ewakuację ludno- 

ści, so kę L 
z wyjątkiem - 

teczne usługi dla obrony = 

Madryt uważany jest jobecnie za 

miejsce uiortylikowane, i władze 

pragną, aby ewakuacja | 

osób, zbędnych z sa laja 

potrzeb wojennych odbyła się jak 
W tym też duchu po- 

stanowiły działać w iu z 
orga- 
ać w 

komitetem obrony wsz; 
y więc oczekiw 

wyjazdu dniach ludno- najbliższych 

    
   

    

  

   E aka KL 
KOLE    + pięknej cery 

    

gence Service" przychwyciła tajne 

raporty niemieckie, z których wy- 

nika, że Hiszpania zaangażowała 

cały szereg lotników francuskich, 

którzy 'w dodatku bardzo 

źle zarabiają na swoje ‚ 

Fakt udziału lotników francuskich 

po stronie wojsk rządowych kom- 

promituje Francję i  utr ia po- 

ważnie akcję jej dyplomacji. Towa- 

rzystwo lotnicze „Air-France“ u- 

dzieliło 
po to, by cii mogli zajmować się prze- 

H.szpanii. 

Tymczasem Towarzystwo to pozo- 

staje pod kontrolą ministra  lotnic- 

twa, znanego członka partii radykal- 

nej, Pierre Cot'a. 
Poza tym widziano samoloty ze 

znakami rejestracyjnymi francuski- 

mi, które brały udział w akcjach 

wojskowych hiszpańskiego lotnictwa 

rządowego. 

(Sa K 
Požyczka irancuska 
Prowadzone od dłuższego czasu 

urlopów szeregowi pilotów | z 

у      

  

Porozumienie 
LONDYN, 25.11. „News Chro-: 

nicle”* dowiaduje się ze źródeł mia- 

rodajnych, że nowe porozumienie ja- 

pońsko-niemieckie zaw.era jaki 

następujące postanowienia: 

jemnej ooocy technicznej, Ę np. 

zaopatrzenie Japonii przez iemcy 

w materiały techniczne w zakresie 

lotnictwa, wojny chemicznej i in-. 

mych dziedzin wiedzy wojskowej. 

2) Wizajemną wymianę informacyj 

politycznych i wspólną obronę słusz- 

nych interesów stron. 

3) Zobowiązanie obustronne do. 

nie zawierania żadnych porozumień 

lub układów ze stroną trzecią bez 

powiadomienia drugiej strony.   fran- 

tywnie zakończone. Pożyczka ш- 

dzielona Polsce przez Francję, przed 

stawia się następująco: 

800 milionów franków w gotówce, 

800 milionów franków na zakup 

maszyn i materiału wojennego. i 

500 milionów jako redyskont dia 

Banku Polskiego. | 
350 milionów franków  irancu-| 

skich na dalszą . rozbudowę magi-| 

strali węglowej Śląsk — Gdynia. 

W.ymienione sumy zostaną rewa- ; 

loryzowane. į 

Do powyższego należy dodać, że 

głośna sprawa żyrardowska została 

również zasadniczo uregulowana. 

Słychać, że rząd polski oświadczył, 

że sprawę žyrardowską załatwi, 

szczegóły zaś jej uregulowania będą 

przedmiotem osobnych narad. 

RADIO 
FONOPLASTYCZNE 

wiL     |giczny protest w tej sprawie. 

WARZAWA. 25.11. Rektor Uni- 

wersytetu Józeia Piłsudskiego w. 

listopada | 
Warszawie ogłosił dnia 25 

b. r. o godz. 14.45 komunikat treści 

następującej: 

    

1) Zawarcie konwencji o wza- śi 

  

Nr. 3245 

Rocopla ošuizenioulū N- O 
Osramowki [i] dają 
tanre swialto, co 

umożliwia uzywa 
nie większych zo- 
powek. Dla ochro- 
ny oczu przy fot- 
5П na MASZY: 

nie należy sło- 
sować zarowki 

na65-D/m. z ) Ba" 
Ž 

_OSRAMOWKID 
Produkuje się na 

15,25, 40, 65, 100. 125 /150-Dlm. 
Wyrób polski 

  

Antykomintern y i 

japońsko-niemieckie 
4) Zobowiązanie, że gdy jedna 

ze stron znażdzie się w stanie wojny 

ze stroną trzecią, żadna ze stron u- 

kładających się nie przedsięweźmie 

niczego, co utrudniłoby pozycję dru- 

iej strony. 
5) Postanowienie wymiany infor- 

macyj i ustalenie ych dróg i 

środlków do zwalczania propagandy 

komunistycznej kominternu. 

Te ostatnie postanowienia mają 

być otwarte dla przystąpienia im- 

nych krajów do współdziaałnia. 

Od Redakcji. 
Obszerniejsze omówienie paktu 

niemiecko - japońskiego podamy w 

jutrzejszym numerze. 

lankuięcie Oniwersy tel 
w Warszawie 

i teren uniwersytecki zostanie opróż 

niony, a winni będą pociąśnięci do 

odpowiedzialności z całą surowością 

prawa”. 

WARSZAWA. 25.11. , Minister 

„Wzywam młodzież akademicką, | W- R- i O. P. prof. Świętosławski 

zajmującą $mach audytoryjny Uni- 
wersytetu Józefa Piłsudskiego do 

opuszczenia terenu uniwersytetu do 

godz. 18-ej dnia 25 listopada 1936 r. 

W przeciwnym razie decyzją pa- 

na ministra W. R. i O. P. Uniwersy- 

tet Józeła Piłsudskiego zostanie 

zamknięty na mocy art. 42 ustawy o 

szkołach akademickich z dnia 13.3 

1933 r. ze wszelkimi konsekwencja- 

mi, jakie ustawy przewidują. Gmach 

a... x ————— a ‚ 

TELEFUNKEN 
Juž na raty sprzedaje 

MIECZYSLAW ŽEJMO 
MO — UL. MICKIEWICZA 24 | 

wystosował o godz. 18-ej dn. 25 listo- 

pada r. b. do rektora Uniwersytetu 

J. P. w Warszawie рго!. Antoniewi- 

cza pismo, w którym na podstawie 

art. 42 punkt 4 ustawy © 

akademickich z 15 marca 1933 r. za- 

rządził czasowe zamknięcie Uniwer- 

sytetu Józeia Piłsudskiego. 

Bezpośrednio po otrzymaniu tego 

pisma rektor Uniwersytetu J. P. po- 
dał do wiadomości młodzieży, blo- 

„kującej uniwersytet, że w związku z 

zarządzeniem p. ministra od godz. 

18.15 dn. 25 listopada 1936 r. mło- 

„dzież zamknięta w gmachu Audyto- 
|rium Maximum Uniwersytetu J. P. 

przestała być uważana za studentów 

tegoż uniwersytetu. 

URI SEAGATE ERA 

ZŁÓŻ OFIARĘ NA POLSKI BIAŁY 
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Odpowiedź rodziców na odezwy 
potepiające studentów 

W dn. 20 listopada, t. j. na trzeci 
dzień po ogłoszeniu głodówki przez 
studentów w Domu Akademickim, 
Komitet zblokowanych organizacyj 
kobiecych w Wilnie wydał odezwę 
do społeczeństwa wileńskiego, „ро- 
tępiając metody, jakimi ta młodzież 
walczy* i podkreślając, że „wystą- 
pienie młodzieży akademickiej nie 

ma podstaw realnych, że „wprowa- 

dza ona niepotrzebny ierment, dzieli 

społeczeństwo, odwraca uwagę od 

spraw istotnych“. 

Zebranie rodziców w tymże dniu : 
z najwyższem oburzeniem wypowie-_ 
działo się przeciwko tej odezwie, 

wyrażając zdziwienie, że mogły ją 

podpisać delegatki tych organizacyj, 

w których pewna liczba członkiń to 
również matki głodującej w Domu 

Akademickim młodzieży, matki, so- 

lidaryzujące się z jej postulatami. 

W. dn. 25 listopada, gdy ta tak 
bardzo niepokojąca całe społeczeń- 

stwo wileńskie sprawa, o którą mło- 
dzież walczyła, była już załatwiona, 

gdy młodzież uina w poręczone au- 

torytetem Arcybiskupa zapewnienie 

Rektora Uniwersytetu w sprawie 

oddzielnych miejsc dla żydów, 

|dn. 28 października rb. przedstawi- 

ze berg w mowie wygłoszonej 

blokując się w Domu Akademickim. 

Nie była to bowiem, ani pałka, ani 

kastet, jak głosi odezwa, ale dobro- 

wolna ofiara z wolności, z wszelkich, 
wygód, głodówka, podporządkowa- 
nie się obowiązującemu regulamino- 
wi. Co macie do zarzucenia z punktu 
etycznego tym metodom, panie i pa-! chwilach milczenie, tego od was żą- 
nowie, podpisani pod odezwą? 

Synowie nasi i córki wyniosły z 

$óry Bouiałłowej hart, ofiarność, po- 

Jak donosi „Osservatore Roma- 
no“ (z 14 listopada rb.) w sprawo- 
zdaniu pt. „I piani sovietici per la 
bolscevizzazione della Spagna“ (Pla- 
ny Sowietów zmierzające do zbol- 
szewizowania Hiszpanii),  ambasa- 
dor Grandi na posiedzeniu Między- 
narodowego Komitetu nieinterwen- 
cji w Londynie dn. 12 listopada 
przeldstawił szereg dokumentów, 
stwierdzających, że rząd bolszewicki 
bezpośrednio przez swych emisariu- 
szów kieruje rewolucja w Hiszpanii. 
Ambasador Grandi stwierdza, że 

ciel Sowietów w Hiszpanii Rosen- 
do od- 

spokojem oczekuje wznowienia wy- | działów czerwonej milicji w. Madry- 
kładów i powrotu do spokojnej pra- cie powiedział: „Oto wybija gotizi- 

rozklejona na ulicach miasta odez- 

: с s kiedy musicie donieść światu, że cy na uniwersytecie, ukazała sięj Kady 
nie jesteście gorsi od komunistów, 

(którzy przed laty wywołali przewrót 
wa, która w najostrzejszych wyra- | w Petersburgu“. Dalej Grandi wyka- 
zach potępia studentów, biorących | zał dokumentami, że rosyjski konsul 
udział w blokadzie Domu. Aksde- generalny w Barcelonie Antonow- 

mickiego, która co więcej, ośmiela 
2 Owsiejeniko (b. poseł sowiecki w 

Warszawie) na początku bieżącego 
się rzucać cień podejrzenia na stu- | miesiąca (7 listopada) wygłosił z 
dentów o udział w obrzuceniu ka- balkonu konsulatu mowę podburza- 
mieniami mieszkania Rektora i to|jaca tłum do walki, wołając: „My 
właśnie w dniu, gdy 48 organizacyj 

akademickich tę napaść najsurowiej 

potępiło. 

| 
ł 
! 
kcal"... 

boiszewicy jesteśmy z wami.. Bę- 
dziemy wam pomagać aż do Кой- 

Przypominając wreszcie o 
barbarzyństwach straszliwych jakie 

Gdyby nie podpisy pod tą odezwą, ; Popełniają komuniści hiszpańscy, in- 

że wydał ją 

komu zależy na wywołaniu 

możnaby  przypuścić, 
ktoś, 

| spirowani przez wysłanników Mło- 
skwy — ambasador Grandi dochodzi 
do wniosku, że Sowiety na terenie 

podniecenia, na szerzeniu iermentu, międzynarodowym podobnie jak i w 
na podburzenie spokojnej dziś mło- 

dzieży, na jątrzenie i wywoływanie 

nowych protestów. I tę odezwę tak- 

że podpisał Komitet Zblokowanych 

Organizacyj Kobiecych, zadając 

, kłam pacylikacyjnej roli, jaką winny 

odgrywać kobiety w społeczeństwie 

i wywołując najwyższe oburzenie 

przeciwko sobie wśród większości 

kobiet wileńskich. 
Rodzice młodzieży, którzy przez 

9 dni przeżywali z nią ciężkie mo- 

menty walki, wyrażają energiczny 

protest przeciwko tego rodzaju o- 
dezwom, zwracają uwagę na niebez- 

pieczeństwo wzniecania tą drogą 

podniecenia wśród młodzieży i star- 
szego społeczeństwa . wileńskiego, 

która spontanicznie w ubiegły po- 

niedziałek po wyjściu młodzieży z 
Domu Akademickiego dało chyba w 

swej absolutnej większości dosta- 

teczny wyraz swoich sympatyj dla 

niej i jej ideałów 

Nie wolno nazywać deprawacją 

| 
| 

Hiszpanii, zachowują swoistą po- 
stawę. ; 

Ta dwoistość i fałsz Sowietów 
przeradza się w jawny cynizm. Bol- 
szewicy głoszą walkę z kapitaliz- 
mem a jenocześnie, gdy to się opłaci, 

warczno - pańszczyźniany system 
„Kolłichozów* i „sowichozżów , odpo- 
wiadający zacofanemu ustrojowi rol- 

„Daniny pańszczyźniane a rozrost 
biurokracji  sowieckiej')  Sowiety 
propagują na eksport pacyfizm a 
równocześnie nasycają całe 
czeństwo rosyjskie duchem 
nego militaryzmu. Bolszewicy nigdy 
nie byli pacyfistami. Wykazał to 
niedawno w swym fachowym refera- 
cie St. Truszkowski na temat „Siła 
zbrojna Sowietów", przypominając, 
że siły armii sowieckiej -z 560.000 lu- 
dzi wzrastają w 1934 do 940.000, a w 
1936 do 1.300.000. A jeden z wo- 
dzów bolszewickich Tuchaczewski 
jlogłasza plan uzdolnienia Rosji do 

czucie 

to jest dla nas rodziców największą 

pociechą po długich dniach niepoko- 

ju i troski. Uszanujcie nasze i ich 

uczucia. Jeśli nie jesteście w stanie 

ich zrozumieć i podzielić, zachowaj- 

cie przynajmniej należne w takich 

| damy, autorzy odezw. 
! Wydział Wykonawczy 

' Zebrania Zblokowanej Młodzieży. 

  

Dwoista taktyka Sowietów 
wiolucyjne komitety. A więc milita- 
ryzm w pełni. Sowiety głoszą zasa- 
dę  „nieinterwencji' w sprawach 
mięłczynarodowych, a jednocześnie 
„tworzą w różnych krajach swe elks- 
|pozytury, tŁ zw. „łronty ludowe”, 
wyraźnie (kontrolowane przez Mpo- 
skwę. й 

Та dwoista gra Sowietów i ja- 
skrawy iałsz w ich taktyce wywo- 
łują otrzeźwienie u tych zapaleń- 
ców, klórzy doktrynę komunistycz- 
ną idealizowali i eksperyment bol- 
szewicki brali na serio... Ale ludzie: 
ci zaczęli dostrzegać, że tradycje re- 
wolucyjne leninizmu nie wiele już 
mają wspólnego ze skomplikowaną 
szacherką Kremlu. 

Jak twierdzą ostatnie sprawo- 
zdania, Komintern jest przestraszo- 
ny bezpłodnością i jałowością siwo- 
jej pracy wśród młodzieży, kitóra 
widząc tę dwoistą grę, wyraża coraz 

dzieży komunistycznej, nastawionej 
wyłącznie na usiine trawienie obłud- 
nych okólników moskiewskich, prze-     młodzież. Stwierdził to wyraźnie; 
referat tow. Michała na VI Świato- 
wym _ Kongresie Komunistycznej 
Młodzieży. (Por. „Młodzież komuni- 
styczna wobec rewizji leninizmu“ 
p. 57). 

solidarności i koleżeństwa i. 

(dosadniej swe rozczarowanie. Zieją-- 
ca nuda i monotonia organizacji mło-, 

ładowanych nie mającą nic wspólne-, 
go z życiem deklamacją — odstrasza | 

w War 
„Wieczór Warszawski' podaje 

mastępujące szczegóły o blokaldzie 
| Uniwersytetu w Warszawie: 

W, poniedziałek wieczorem — ой- 
było się nadzwyczajne walne zebra- 
mie „Bratniej Pomocy” studentów 
Uniwersytetu. Przewodniczył p. 
Świszcz. Pierwszy przemawiał pre- 
zes „Bratniej Pomocy*  Boczyński, 
omawiając charakter udziału preze- 
sów „Bratnich Pomocy” w  uroczy- 
stościach dnia 10 listopada. WI to- 
ku dyskusji dość burzliwej zgłoszono 
winioselk, aby  solidaryzując się z 

  
motowane coraz częstsze momielnty 
otrzeźwienia spowodowane  cyniz- 
mem i dwoistą, łałszywą grą Sowie- 
tów. Np. zrozumiały był w swoim 
czacie rozgłos, wywołany  akcesem 
znakomitego francuskiego pisarza, 
Gide'a do Ill Międzynarodówki. 
Emisariusze « boiszewiccy na Zachio- 
dzie Europy urabiali z tego faktu: 
poważny argument dla swej  propa- 
gandy. W owym to czasie w Pary-! 
żm (rok 1935) ukazała się interesu- | 
jąca publikacja pt. ,Andrć Gide et 
notre temps“. Jest bo opowiadanie j 
o dyskusji na temat „Gide'a jaka się 
odbyła na zebraniu „Union pour la: 
Vewitć"” w styczniu. 1935 *r. przyj 
współuldziale: A. Gide'a, R. Fernan-| 
dez'a, H. Massis'a, Fr. Mawriac'a, J. 
Maritain'a i kiłku innych. Książka 
ta ukazuje jasno wysoki poziom kul- 
turalny dyskutantów, I oto w owym 
czasie przestrzegał Maritain Gide'a, 
zwracając się doń tymi słowy: 
„Czyż Pan nie widzi, że komunizm 
jest takiże religią? Pan się nie wy- 
mknie religii. A im bardziej jest ona 
społeczna, ziemska, polityczna, do- 
czesną tym bardziej staje się nielto- 
lerancyjna... Nie ma religii tak nieto- 
lerancyjnej jak ateizm komunistycz- 
ny“. : 

To ostrzeženie Maritain'a nie po- 
szto na marne. Jak donosi „Figaro“ 
z 14 listopada br. w najbliższym: 
czasie ukazać się ma nowa książka | 

Ale nie tylko wśród młodzieży Andrzeja Gide'a pt. „Powrót zi 
lecz i wśród starszych „ideowych. Z. S. R. R.”, w której wyrzeka się on | 
komunistów” są w ostatnich czasach komunizmu, 

; © 

„ Do Wil 
We wczorajszej odezwie, podpi- 

szłachetne i czyste intencje młodzie- 

ży akademickiej zostały obniżone i 

nemu Europy Środkowej i Wschukd. | całkowicie wypaczone. Współdzia- 
niej w XVII i XVIII wieku (por.|łanie swoje z młodzieżą podpisane 

organizacje ograniczają do udziela- 

nia morałów, zamiast pchnąć na- 

społe- |przód ogólną polską sprawę walki z 
skkraj- |zalewem żydowskim. 

Uprzedzanie wyroków śledztwa i 

pomawianie młodzieży akademickiej 

© najście mieszkania Rektora U.S,B. 

{ 

nianek! 
— traktowane być winno przez ogół 

występują w szacie liberalizmu go- sanej m. in. przez „Komitet zbloko- społeczeństwa jako“ pertidna e 
spodarczego, lub wprowadzają tol- wanych organizacyj kobiecych* — nuacja. 

Potępiając z całą stanowczością 
podobne metody postępowania pod- 

pisanych pod wczorajszą odezwą or- 
ganizacyj, podkreślamy raz jeszcze 

swoją solidarność z młodzieżą aka-. 

demicką w walce o Polskę narodową 
i prowadzić walkę będziemy aż do 
zwycięstwa. ; ; 

Narodowa Organizacja Kobiet. 

Wilno, 26.XI. 36. й З ! 
й ! 

Zydzi oskarżają policję o hicie | 
_ DOCHODZENIE PRZ ECIWKO POLICJI 

|. Podczas rozpraszania tłumu na (Tymczasem władze śledcze pro-: 
wadzą w tej sprawie dochodzenie, 

Blokada Unioersyłetu 
Szawie 
młodzieżą  wileńską, zażądać od 
właciz uczelni wyznaczenia dla stu- 
dentów żydów miejsc po lewej stro- 
nie sal wykładowych. Zgłoszono też 
wniosek domagający się obniženia 
opłat, Oba te winoski uchwalono, a 
celem zrealizowania swoich postula- 
tów postanowiono ma wzór Wilna 
rozpocząć blokadę gmachu uniwer- 
syteckiego. Obecny na zebraniu ku- 
rator „Bratniej Pomocy“, prof. Ta- 
tarkiewicz, oświadczył, że sprawy 
powyższe nie są objęte porządkiem 
dziennym i dlatego rozwiązał zebra- 
nie, po tym opuścił salę. 

Zebrani w audytorium akademicy 
przystąpili zaraz do organizowania 
technicznego blokady, Wyznaczo- 
no straż porządkową, wybrano ko- 
misję żywnościową itd. 

Na tle blokady doszło do niepo- 
rozumień wśród młodzieży, 
Przedstawiciele narodowego związ- 

ku młodzieży radykalnej dowodzili, 
że zebranie zostało zwołane w in- 
nym celu, podczas gdy członkowie 
sekcji akademickiej Str. Narodowe- 
go wypowiadali się za blokadą. Oko- 
ło godz. 2-ej po północy młodzież 
narodowo - radykalna opuściła w 
liczbie około 300 teren  Uniwersy- 
tetu. 

Pozostali zaś studenci przystąpili 
do blokady. Koło bramy wiodącej 
na teren Wszechnicy ustanowiono 
straż porządkową, a na dziedzińcu 
Ikursowaiy patrole. Gmach uniwer- 
sytecki był przez całą noc oświetlo- 
ny, a blokująca młodzież ułożyła się 
do snu mna ławkach i podłogach; 
pierwsze piętro zajęły akademiczki, 
na parterze rozlokowali się studenci. 
Nad porządkiem czuwał  strajkowy: 
komitet 6-ciu. 

Blokujący zgromadzili się w 
„Auditorium Maximum*. Posiadają 
pod. dostatkiem żywności, dzięki za- 
gpatrzeniu kuchni akademickiej. Noc 
spędzili w nastroju dość wesołym, a 
na ulicę dochodziły chóralne śpiewy 
i okrzylki, : 

Wskutek zaduchu, panującego w 
Auditorium Maximum, trzech stu- 
dentów zemdlało, jednakże bez. po- 
ważniejszych skutków. 

Przed uniwersytetem  spacerują 
śrupki studentów z uniwersytetu i 
innych uczelni, również  zamlknię- 
tych, jednakże policja mie pozwala 
zatrzymywać się i skierowuje spa- 
cerujących na przeciwległy chodniik. 

Bratnia Pomoc studentów uni- 
wersyłetu  warszawiskiego, . kitóra 
nie kieruje akcją blokady, narazie 
nie zamierza wydać żadnego :.oświad- 
czenia, konikretyzującego jej stano- 
wisko. 

  

Nowości wydawnicze 
“ Artur A (Or-Ot). Służba 

poety. Wydanie pośmiertne. Przy- 
gotował i wstępem opatrzył Antoni 
Bogusławski. Stron 81 м 16-се, 
Z portretem autora. Nakłądem 
Głównej Księgarni Wojskowej. War- 
szawa — '1936. - Opracowanie gra- 
liczne: Atlier Girs-Barcz. Tłoczono 
w  Drukafni Narodowej, Kraków. 
Cena zł. 5. : 

Sprawozdanie Polskiego Związku 
Turystycznego, obejmujące lata 
1933/34, oraz okres po reorganizacji 
Związku, tj. od. czerwca 1935 do 
września 1036 r. 

; Polski Związek Turystyczny, naj- 
rodzaju walki na dwóch frontach: europej- ;Ul. Niemieckiej kilkunastu żydów i 

skim i Dalekiego Wschodu... Z orga- chrześcijan zostało poturbowanych   młodzieży tych metod, jakie wybrały 

  Angielskie wojska wra cają z Egiptu do kraju. 

nizacji armii usunięto prawie zupeł- ; $umowymi pałkami || = 
: я : 2 Z-tego powodu żydzi podnieśli 

me Cyan SIWAN AWA? wielki alarm, Delegacje rozsyłano 
po wszystkich urzędach, Delegacja 
żydowska p. wojewodzie przedłożyła 
„Straszne dowody” w postaci kilku 
lekko pobitych żydów. 

Wczoraj przeprowadzono kon- 
frontacje rzekomych  poszlkkodowa- 
nych z policją. 

Poszkkodowani żydzi mieli rozpo- 
znać wśród 4 policjantów — spraw- 
ców pobicia, Posterunkowi ci mic 
nie mają na swoją obronę, bowiem 
nie posiadają świadków, że właśnie 
żydów nie bili. 

Sprawa ta, jalk się dowiadujemy, 
oprze się o sąd, gdzie definitywnie 
zostanie rozstrzygnięta, 

| RIO ZOK w BI T TA S TIK DYW 

KOMUNIKAT. 
Zarząd Miładzieży Wszechpolskiej 

"zawiadamia, iż dnia 27,XI o g. 11-ej 
rano w lokalu Ogniska Akad. odbę- 
dzie się zebranie plenarne Młodzie- 
ży Wszechpolskiej, ma porządku 
dziennym referat kol. Stefana Łoch- 
tina: „Co dalej w kwestii żydow- 
skkiej?“ 

Obecność członków obowiązko-   wa. Sympatycy mile widziani. 

- starsze Towarzystwo tego 
Pogłoski i wiadomości w prasie na ziemiach polskich — obchodzi w 

żydowsikiej o zawieszeniu kilku po- raku bieżącym trzydziestolecie swe- 
licjantów i aspiranta nie odpowiada- go istnienia — i z tej racji wydano 
ją prawdzie. (h) tak obszerne sprawozdanie. 

EBRO OO II ACP TREC PAIR PO STT SSE TAI 

; ‚ STOLICA CZERW CNEJ KATALONII.     
jedna z głównych ulic Barcelony. 

= 
Tak wyglądała pół roku temu



  

Zadąsana spoldzielczošč | 
Na łamach pism spółdzielczych to- 

czy się dyskusja nad tym, czy w in- 
teresie ogółu dopuszczalny jest pry- 
watny handel polski, czy też należy 
przejść odrazu do handlu opartego 

wyłącznie na zasadach spėldziel- 
czych. 

Zdawałoby się, że w położeniu na- 
szym, śdy są miasteczka, w których 
nie ma żadneśo sklepu polskiego, 
rozprawianie nad tym, czy można 

tolerować chrześcijański handel pry- 
watny, czy pomagać powstawaniu ta 

kiego handlu — jest zjawiskiem 
wprost patologicznym, świadczącym 
otym, że nie wszyscy Polacy w 

swym rozumowaniu sa niezależni, a 

tkwią w teoriach międzynarodowych. 
Ale rozpatrzmy z zupełnym spo” 

kojem dyskutowane zasadnienie tak, 
jakby chodziło o zupełnie obce spo- 
łeczeństwo. Zastanówmy się nad ce- 
lowością handlu  chrześcijańskiego 

« wobec prądów spółdzielczych, a je- 
żeli dojdziemy do pozytywnej od- 
powiedzi, — nad zasięgiem handlu 
prywatneso obok Żydów, czy też, — 
zamiast Żydów. 

Nie podlega wątpliwości, że spo- 
łeczeństwo polskie, ze stanowiska 
sociologicznego jest kaleką. Ustrój 
społeczeństwa polskiego różni się 
tym od innych, że nie posiada włas- 
nego stanu trzeciego, mieszczańskie- 

g0, 
Jest to taki obrazek, jak by koń 

miał zamiast własnych płuc — płuca 
wilka, albo jakieśo inneśo stworze- 
mia, odmiennego gatunku. Brak na- 
szego własneśo stanu mieszczańskie- 
$o ma nam zastępować orśan zupeł- 
nie obcy, 

Ponieważ każdy żywy orśanizm, 
chce mieć wszystkie swe organa wła 
sne, więc polski obóz narodowy kon 
sekwentnie. dąży do wyrobienia w 
swym społeczeństwie swego włas- 
neśo mieszczaństwa. 

Jeżeli nie może być tak jak w An- 
glii, Szwecji, Belgii, czy w Niemczech 
niech będzie chociaż tak, jak w Wiel- 
kopolsce lub na Pomorzu. 

Oddźwięki tego programu widzimy 
już — na szczęście absolutnie w ca- 
łej Polsce. Niema żadnej wątpliwości, 
że stanie się on powszechnym, że na- 
wet niejeden z dzisiejszych zaciętych 
przeciwników handlu prywatnego 
przyzną się do niego, że nawet admi- 
nistracja państwowa w końcu będzie 
zmuszona do działania w tymże du- 

chu, bo prośram ten dojrzał już w 
świadomości wszystkich niezależnych 
żywiołów. 

Przecież nie tak dawno sam pan 
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premier gen. Składkowski przyznał 
naszemu łeczeństwu prawo ekono 
micznej walki z Żydami, nie zastrze- 

gając, że ma ona być prowadzoną 
tylko drogą zakładania polskich srół- 
dzielni, a bez tworzenia placówek in- 
dywidualnych. 

Tymczasem niektórzy spółdzielcy, 
innych zmartwień, 

rwą sobie włosy na głowie z oburze- 
nia, że powstają polskie stragany. 

„Gospodarka Narodowa” której nie 
możemy posądzać o sympatie dla na- 
cześo obozu, stwierdza. że nie widać 
dostatecznego powodu, aby przeszka- 
dzać chłopu w dojściu do własnego 
straganu, 

Stwierdza też, że „spėldzielozošė 
nie wszędzie da sobie radę, i że nie 
zawsze trafia ona chłopu do przeko- 
nania, Spółdzielnia spożywcza — do- 
bra rzecz. ale dba tylko o chłopa spa 
żywcę zapominając, że chłop iest 
także wytwórca, a może być ponadto 

i kupcem t. i. elementem w wymia- 
nie czynnym ”.) 

„Czy więc spółdzielnie mają się na 
chłopa gniewać o to, że woli własny 
straśan, niż udział w kooperatywie? 
— Zrozumiale. že nie!“ 

A jednak spółdzielczość dąsa się, 
i to jeszcze w jaki sposób te dąsy 
obiawia! 

J. Nawrot 

Pl ln aa a i a a a ZEW ACTA 

Rozszerzenie układu monetarnego 
LONDYN — PAT. — Według intor- 

macyj, nadesłanych do Londynu z Bazy- 
lei, układ monetarny zawarty w swoim 
czasie przez Francję, Anglię i St. Zjedn., 
uległ w dn. 23 b.m. bardzo znacznemu 
rozszerzeniu. Holandia, Szwajcaria i Bel- 
gia postanowiły mianowicie przyłączyć 
się do tego układu i zą pomocą swych fun 
duszów stabilizacyjnych współpracować 
z funduszami Francji, Anglii i St. Zjedn. 
w kierunku utrzymania stałości walut. 

Niewiadomo jeszcze kiedy rozpocznie 
się konkretna współpraca techniczna fun- 
duszów. 

Rząd holenderski złożył rządom: fran- 
cuskiemu, angielskiemu i St. Zjedn. oś- 
wiadczenie stwierdzające, że przyjął do 
wiadomości deklaracje tych trzech rzą- 
dów w sprawach monetarnych i zgłasza 
zgodę dotyczącą ogólnych postanowień z 
dn 25 września r.b. 
W związku z tą deklaracją rządu ho- 

lenderskiego poczynione już zostały od- 
powiednie zarządzenia, mające na celu 
realizację konkretnej współpracy z wła- 
dzami monetarnymi i funduszami stabili 
zacyjnymi państw należących do układu 
monetarnego, 

Poklosie kursu 
gospodarcze=społecznego @а duchowieństwa w Pozraniu 

W ostatnich dniach (17 i 19 bm.) od- 
był się tutaj urządzony przez związek 
kapłanów „Unitas” kurs gospodar- 
czo - społeczny dla duchowieństwą 
całej Polski, 
Wykłady odbywały się w wielkiej 

sali domu katolickiego parafii św. 
Marcina i miały około stu uczestni- 
ków. Na otwarciu i zamknięciu kursu 
był Ks. Biskup Dymek, przewodni- 
czył zaś prezes „Unitasu' ks. kan. 
Szreyberowski, który też wygłosił i- 
nauguracyjne przemówienie podając 
główne programowe wytyczne nie tyl 
ko kursu ale w ogóle działalności ka- 
tolicko - społecznej na dzisiaj. „Do- 
ktryna marxowska i syndykalistycz- 
na — brzmialy slowa przewodniczą- 
cego — zbierają owoce w Bolszewii, 
Meksyku, Hiszpanii, a częściowo i we 
Francji. Tym więcej za tym trzeba 
wyraźnego i wszechstronnego katolic 
kiego programu społeczno - gospo- 
darczego. Kościół miał $o zawsze, a 
ostatnio otrzymał odeń dwa dokumen 
ty skrystalizowanego planu przebu- 
dowy i gospodarczej i ustrojowej. To 
encykliki „Rerum novarum i „Oua- 
dra$es'imo anno". Zbliża się więc Ko- 
ściół do świata, jak tylko to możliwe 
i przynosi mu d<«nitywną a gruntow- 
ną naukę społeczną”. 
Naukę tę przedstawili wyczerpuią- | 

co właśnie prelegenci, wybitni znaw- 
cy sociologii katolickiej, jak: ks. dr. 

VATESI) T. Kozłowski i ks. dr. A, Roszkowski. 
Wywody zaś ich skonkretyzowała   

naturze droga Obietnica Czynu, — czynu, oczywi- 

dyskusja słuchaczów, pracowników 
na niwie społecznej w każdej niemal 
parafii, 

Poza tym o „problemie robotni- 
czym w Polsce'' mówił ks, dr. St. Wy- 
szyński z Włocławka, program agrar- 
ny zaś u nas przedstawił inż. E. Kło- 
czowski z Bogdan, a o ruchu spółdziel 
czym zamiast chorego ks. prał, Bliziń- 
skiego z Liskowa, referował dr. Cał- 
kosiński.z Poznania. Zainteresowa- 
nie wywołały również prelekcje ks. 
dr. F. Machaya z Krakowa, których 
tematem były kazania społeczne oraz 
„postawa katolicka w obecnym krvzy 
sie gospodarczo społecznym”. Bardzo 
praktycznym był odczyt prof .M. Wa 
chowskiego z Poznania n. t.: „Proble- 
my katolickiej pracy oświatowej na 
tle obecnych stosunków gospodarczo- 
społecznych”. 

Wiele uwagi poświęcono na kursie 
młodzieży. Specjalny zaś referat wy- 
głosił znawca stosunków na tym tere- 
nie pracv, ks. prał. L. Biłko. dyrek- 
tor Katolickich Zwisyków Młodzieży 
Męskiej i Żeńskiej. Wreszcie uzuneł- 
nieniem poruszonych kwestyj była 
prelekcja ks. J. Krajewskieso n. t. 
„Rola akcji charytatywnej w łaśndze- 
niu obecneśo kryzysu”, „Upadek Iro- 
munizmu jako naiwięksześo wrosa Ko 
ścioła i ludzkości — kończył referent 
cyłatą z „Prześlądu Powszechneśo'” 
(październ'k 1936 r.| — leży nie w kru 
ciacie oręża — ale miłosierdzia”... 
(KAP).   

Bilans Banku Polskiego 
za drusą dekadę listopada 

WARSZAWA — PAT. — W drugiej | 
dekadzie listopada zapas złota wżrósł o 
2,3 mil. zł. do 375,7 mil. zł., a stan pie- 
niędzy zagranicznych i dewiz powiększył 
się o 1,1 mil, zł, do 23,2 mil, zł. 
Suma wykorzystanych kredytów zmniej 

szyła się o 32,7 mil. zł, do 801,6 mil, zł.. 
przy czym portiel wekslowy obniżył się 
o 1,0 mil, zł. do 671,8 mil. zł. portfel 
zdyskontowanych biletów skarbowych 
spadł o 31,3 mil. zł. do 13,4 mil. zł. a stan 
pożyczek  zabeżpieczony: zastawam; 
zmniejszył się o 0,4 mil. zł. do 116,4 mil. 

zł. 
Zapas polskich monet srebrnych i bilo- 

nu powiększył się o 13,3 mil. zł. do 49,6 
mil. zł. 

Pozycja „inne aktywa” obniżyła się © 
22 2 mil. zł. do 187,2 mil. zł., pozycja zaś 
„inne pasywa” uległa wzrostowi o 0,6 m] 
zł. do 334,0 mil. zł. 
Natychmiast płatne zobowiązania wzro- 

sły o 29 mil. zł. do 252,2 mil. zł. 
Obieg biletów bankowych — w wyniku 

wyżej omówionych zmian — zmniejszył 
się o 41,5 mil. zł. do 9958 mil, zł. 

KAŻDY GROSZ 
ZŁOŻONY NA KONTO P.K.O. 

Nr. 70.200 
PRZYNIESIE ULGĘ 

BEZROBOTNY 

    

   

Francuskie wpływy 
: budžetowe 

PARYŻ — (PAT). — Wpływy Skarbu 
Francuskiego w cągu 10 miesięcy r. b. 
wyniosły 26,5 miliona fr., czyli o 648 mil. 
fr. mniej niż preliminowano i o 224 mil. 
fr. mn'ej, niż wyniosły faktyczne wpływy 
w analogicznym okresie r. ub. 

Wzrost wywozu mięsa 
Podczas gdy w ciągu 10 mies. r. ub. 

wywieziono z Polski 3.518 ton mięsa 
świeżego, mrożonego i solonego, w ciągu 
tych samych miesięcy r. b. wywieziono 
10.442 ton. Biorąc pod uwagę wartość 
wywiezionego mięsa,wywieziono za prze- 
szło 10 mil. zł. więcej Ptactwa bitego 
wywieźliśmy również o 100 proc. więcej, 
gdyż z 645 ton wzrósł do 1.287. ton. 

W Polsce brakue siana 
Jak wykazują obliczenia, dokonane 

przez Związek Izb i Organizacyj Rolni- 
czych R. P., mimo, że z ogólnego obsza- 
ru kraju łąki w Polsce zajmują 20 proc. 
biorąc pod uwagę stan obecnie posiada- 
nego inwentarza, Polska ma niedobór 
siana, 
W r. 1935 zebrano 112 milionów q sia- 

na, a to 81 milionów q z łąk, 31 mil. q z 
roślin pastewnych (koniczyna. wyka, se- 
radęla). Stan inwentarza, według obli- 
czeń z roku 1934, wynosił 3.760 tys. 
sztuk, koni, 9.253 tys. bydła, 2.554 tys. 
owiec. Zapotrzebowanie siana wynosiło 
ponad 130 milionów q, niedobór zatem 
wyniósł 18 milionów q. 

tecznym. O ile bowiem szukał w socjaliźmie rewo- 
ST. PIOŁUN NOYSZEWSKI 

ŻEROMSKI A MARXIŚCI 
(Zarys ewolucji społeczno .- politycznej) 

Były to, jak już uprzednio wspomnieliśmy, 
czasy dużego wzrostu popularności P. P. S., rok 
niejako przełomowy, chwila ujęcia steru partii 
przez zdecydowanych niepodległościowców, ludzi , 
szczerego uczucia patriotycznego. Nadto — za- 
równo śród „łirmantów” socjalistycznych, jak 
i w gronie sympatyków - satelitów tego stronnictwa 
był duży zastęp młodej ideowej inteligencji, która 
tworzyła milieu dla wrażliwego i impulsywnego 
pisarza pociągające. 

Drugą ostoją stałego przez szereg lat przytuł- 
ku, gdzie Żeromski pracował i krzepił swe siły, był 
Nałęczów. 

Nałęczów z owych lat gościł latem całą „le- 
wą” literacką Warszawę. Tu zaprzyjaźnił się Że- 
romski z Gustawem Daniłowskim, również zdecy- 
dowanym sympatykiem P. P. $. 

Jako członka tej partii, wymienia nadto Gra- 
biec Zygmunta Chmielewskiego, przyrodniego bra- 
ta Oktawii Żeromskiej. 

W tym nowym otoczeniu, obcym Żeromskie- 
mu wszystkim, co w doktrynie marxizmu było ko- 
smopolityczne, na przywiązanie do ziemi ojców 
nieczułe, jeśo „partykularnej' polskiej ide; nie wy- 
znające, a pociągającym go z drugiej strony szcze- 
rymi w wielu ustach akcentami polskości, oswaja 
się Żeromski zwolna z niesympatycznym mu dotąd 
typem „postępowca. Co więcej, mając do czynie- 
uie z elitą etyczną i umysłową P. P. S., asymiluje 
się i upodobnia. 

Staje się przeciwnikiem dawnych swych to- 
warzyszów ideowych ze ster demokratyczno-naro- 
dowych, a „Dzieje grzechu” drukuje w „Nowej 
Gazecie”, organie t. zw. postępowej demokracji. 

Pociąga goi zniewala usidlająca i wrażliwej 
  

ście, niepodległościowego. Rozgrzewa go zwła- 
szcza era rewolucji 1905 — 6 r., która w gruncie 
rzeczy nie wykroczyła po za ramy zwykłej ru- 
chawki. 
+ W tych czasach (1897 — 1909) oboje Żerom- 
scy zaliczani są przez koła socjalistyczne do t. zw. 
„sympatyków'”. Mieszkanie ich na Żabiej (oficyna 
pałacu Błękitnego Zamoyskich) gości, przechowuje 
i wspiera przybywających do Warszawy z sekret- 
nym ładunkiem bibuły towarzyszėw „Edmunda“ 
i „Wiktora* (Wojciechowskiego i Piłsudskiego), 
a nazwisko Żeromskiego, choć nie jest członkiem 
P. P. $., chętnie jest brane za autorytet i zawołanie. 

S. Posner, działacz socjalistyczny, w wyda- 
nych bezpośrednio po zgonie pisarza wspomnie- 
niach swych o Żeromskim. rzuca takie pytanie: 

* „Czy Żeromski był soc'alistą? Będą tacy, któ- 

rzy powiedzą: „nie“! Będą tacy, którzy powie- 

dzą: „oczywiście, tak!”. Znałem go socjalistą. 

Był napewno socjalistą, gdy pisał „Ludzi bez- 

domnych”, albo kreślił architekturę utopii agrar- 

nej Bodzanty. Jeżeli nawet później ten wielki 

artysta odszedł od nas, — cóż to znaczy? Du- 

sza jego była zawsze z nami. Jego ból społecz- 

ny, jego tęsknota, jego protest przeciwko krzyw- 

dzie — były zawsze jednakie”. 

Twierdzenie to można równie dobrze uznać za 
słuszne i za niesłuszne. 

Związki przyjazne Żeromskiego z socjalistami 
w tych latach są niezaprzeczone. Jego „ból spo- 

łeczny”, tęsknota i protest przeciw krzywdzie — 

też nie ulegają wątpliwości. Ale były one wszak 

treścią duszy Żeromskiego przez całe jego życie.   I wtedy, gdy od socjalistów stronił i śdy z nimi 

współżył i kiedy się od nich oddalił. Snadž te | 

właściwości dusz prawych i pięknych nie są wy- 

łączną domeną socjalizmu. | 

I niewątpliwie nawet w dobie tworzenia „Ludzi | 

lucji narodowej, wyzwoleńczej, o tyle nie uznawał 
rewolucji społecznej, tej kardynalnej zasady so- 
cjalistycznej. 

Stwierdza to z naciskiem tymi słowy: 
„„„ošwiadczam krótko, iż nigdy nie byłem zwo- 
lennikiem rewolucji, czyli mordowania ludzi 
przez ludzi z racji rzeczy, dóbr i pieniędzy” 
(Z listu do M. P. Arcybaszewa, 25.11.1925). 

Jeśli zatem, jak chcą socjaliści, „był z nimi”, 
to był, jak tylu innych, o jościem, który sądził, 
że polski socjalizm wyrąbie Polsce okno na jasne 
światło dnia niezawisłego bytu. 

Tym niemniej, epokę między 1897 a 1909 ro- 
kiem możemy śmiało wyodrębnić w życiu Żerom- 
skiego, jako okres bliskiego współżycia z polskim 
obozem socjalistycznym į wyražnego zżycia się 
z jego ideologią. ь 

III. NACJONALIZM NIEZALEŻNY. 

a. Szermierz zjednoczenia. 

Co odsunęło Żeromskiego od socjalizmu? 
Odpowiedź nato jest trudna. Oddziałał tu 

niewątpliwie skomplikowany splot czynników, któ- 
re złożyły się na uczucie przygnębiającego rozcza- 
rowania. ' 

P. P. S. po przygotowaniu agitacyjnym mas za- 
wisła z swą Obietnicą Czynu w idealnej próżni. To, 
co aż do kulminacyjnego punktu wrzenia z 1905 — 
6 r. było żywym hasłem, wyładowało się ledwo 
w setce aktów terorystycznych i w dziesiątkach 
strajków i zamarło w degeneracji bojówek, które 
rychło zeszły na dość niechlubne manowce. (O tych 
manowcach bojówkowych - wspomina Żeromski w 
datowanym 1.11.1911 r. w Paryżu , liście otwartym 
w sprawie Machajskiego, RA że emanacją 

ich były „wyrzutki, wybierki, uciekinierzy i żdraj- 
bezdomnych”, czy szkicowania falansteru Bodzan- | cy, półbandyci i notoryczni rzezimieszkowie”). 
ty, (który skądinąd tyle ma cech ujemnych), nie 
zdałby Stefan Żeromski przed żadnym profesorem 

„czystej idei" Marxa egzaminu z wynikiem dosta- / 
(D. c. а)   

Pokrycie złotem wynosi 32,73 proc. 
Stopa dyskontowa 5 proc., stopa od po 

życzek zastawowych 6 proc. 

Giełdy pieniężne 
Notowania z dnia 24 listopada 1936 r. 

DEWIZY 
Holandia 287.70 (sprzedaż 288.40, kup 

no 287.00); Berlin boo 212.78, R 

no 211,94); Bruksela 89,60 (sprz, 89,78 
kupno 89.42); Gdańsk 100,00 (sprzedaż 

100,20, kupno 99.80), Kopenhaga (sprze- 

daż 116.24, kupno 115.66), Helsingfors 
(sprzedaż 11,49, kupno 11.43); Lond 

25.98 (sprzedaż 26.05, kupno 25.91); No- 

wy Jork 5.30 i trzy czwarte ipoce 

5.32, kupno 5.29 i pół-; Nowy Jork (ka- 

bel) 5.31 (sprzedaż 5.32 i jedna czwarta, 

kupno 5.29 i trzy czwarte); Oslo 130.45 

(sprzedaż 130.78, kupno 130.12); Paryż 

24.69 (sprzedaż 24.75, kupno 24.63); Pra 

e 18.78 (sprzedaż 18.83, kupno 18.73); 

tockholm 133.95 (sprzedaż 134,28, kup” 

  

no 133,62); Zurych 121.90 (sprzedaż 

122,20, kupno 121.60); Wiedeń (sprze. 
99,20, kupno 98.80); Montreal (sprzedaż 
5.31 i jedna czwarta, kupno 5.28 i trzy 

czwarte); Mediolan 28.00 (sprzedaż 28.10 

kupno 27,90); Marka niemiecką srebrna 

(sprzedaż 122.00, kupno 115.00). 
PAPIERY PROCENTO! е 

1 proc. pożyczka stabilizacyjna (odcin= 

ki po 1.000 i po 500 dol.) 472.00, kupon 

od dol. 1.000 zł. 54.28; 3 pa. pożyczka 
remiowa inwestycyjna I-ej em. 66.50; 
l-ej. em. 65,50; 4 proc. państwowa po- 

życzka premiowa dolarowa 47.00; 5 proc. 

pożyczka konwersyjna 5.,00; 8 proc. L. 

Z. Komun. Banku gospodarstwa krajo = 

wego 94,00 (w r 8 proc. obligacje 

Komun. Banku gospodarstwa krajowego 

94,00 (w proc.); 7 proc. L. Z. Komun. 

Banku gospodarstwa R 83,25; 

7 proc. obligacje Komun. Banku gospo - 

darstwa krajowego 83,25; 8 rz L. Z. 

Banku rolnego 94.00; 7 proc. L. Z, Ban- 

ku rolnego 83.25; 5 i pół proc. L. Z. Ko- 

mun. Banku gospodarstwa krajowego 

81,00; 5 i pół proc. obligacje Komun. Ban 

ku gospodarstwa krajowego 81,00; 8 

proc. obligacje budowl. Banku gospodar- 

stwa krajowego 93,00; 8 proc. L. Z. Tow. 

kred. przem. pol. funt. (po 100 funt.) 
92.00 (w proc.); 4 i pół proc. L. Z. ziem- 

skie seria V 48,75 — 48,25; 5 proc. L. Z. 

m. Warszawy 55,50 — 55.25; 5 proc. L. 

Z. m. Warszawy (1933 r.) 54.00 — 54.25 
drobne) 54.25 — 54.75 — 54,50; 10 proc. 

„ Z. m. Siedlec (1933 r.) 28,25; 5 proc. 
L. Z. m. Częstochowy (1933 r.) 47.38. 

AKCJE 
„ Bank Polski — 110.50; Warsz. Tow. 

Fabr. Cukru — 30.00; Węgiel — 16.00; 
Lilpop — 14.40 — 14.65; Ostrowiec — 
29.00; Starachowice — 35.00 — 35.50; 
Haberbusch 41.00 — 40.75. ; 
Tendencja dla dewiz niejednolita, dla 

pożyczek państwowych, listów zastaw - 
dy i akcyj przeważnie utrzymana. 
obrotach prywatnych 4 proc. ożyczka 
konsolidacyjna (odcinki REJ 50.63— 
50.75, (drobne) 49.50 — 49.63; 3 proc. 
renta ziemska (po 5000 i 1000 zł.) 71.00 
— 70.00, (po 500 zł.) 73.00. Pożyczki do- 
larowe w obrotach prywatnych: 8 ma: 
pożyczka z r. 1925 (Dillonowska) 2.00 
— 11.75 — 72.00: 7 proc. pożyczka ślą- 
ska 61,50 — 61.75 — 61.50; 7 proc. po- 
życzka m. Warszawy (Magistrat) 61,00 
— 61.25 — 61.00. 

Gielda zbożowa 
Notowania z dnia 24 listopada 1936 r. 
Ceny rozumieją się za 100 kg. parytet 

wągon Warszawa, w handlu hurtowym, 
ładunkach waśonowych za gotów. + 
Kursy ustalone na podstawie cen giel- 
owych. 
Pszenica jednolita 748 gl. 26 00—26,50; 

Pszenica zbierana 737 gl. 25,50 — 26.00; 
Żyto eksportowe 706-712 gl. bez obr, 
18,75 — 19,00; Żyto I standart 681 gl. 
18,75 — 19,00; Żyto Il standart 681 śl. 
18.50 — 18,75; Owies eksportowy 478- 
488 gl. 16,75 — 17,00; 
460 gl. 16,25 — 16,75; Owies II standart 
435 P 1575 — 16.25; Jęczmień browar 
ny 678-884 gl. 25,50 — 26,50; Jęczmień 
613-678 gl. 21,75 — 22,25; Jęczmień 649 

l 21,00 — 22,00; Jęczmień 620.5 gl. 
,25 — 2050; Groch polny 21,00 —- 

22,00; Groch Victoria 27,00 — 30,00; Wy 
ka 19,00 — 20,00 Peluszka 20,50 — 21,50; 
Łubin_niebies, 8,75—9,25; Łubin żółty 13 
—13,50; Rzepak zimowy i letni 4550 — 
46.50; Rzepik zim. 42.00 — 43,00; Šiemię 

Owies I standart 

Iniane basis 90 proc. 38,50 — 39,50; Ko- 
niczyna czerw. sur. bez gr. kanianki 95,00 
110.00; Koniczyna czerw. bez kan. © 
czyst. 97 proc. 125,00 — 135,00; Konie 
czyna biała surowa 110,00 — 120,00; Ka- 
niczyna biała bez kan. o czyst. 97 (S 
135.00 — 150.00; Mak niebieski 74,00 — 
73.00; Ziemniaki jadalne 3,50—4.00; Mą* 
ka pszenna gat. l - ciągowa 0 — 20 
proc. 42,00 — 43,00; Mąka psz, at I-A 
0—45 proc. 41,00 — 42.00; Mąka psa. 
at. I-B 0—55 proc. 39,00 — 40.00; Mą- 
a psz. śat. I-C 0—60 proc. 3800 — 

39,00; Mąka psz, 1-D 0—65 proc. 37,00 
— 38,00; Ma a pak II-A 20—55 proc. 
36,00 — 37,00; Mąka psz. II-B 20—65 
proc. 34.00—36.00; Mąka psz. gat. II.C 
45—65 proc, — — — —; Mąka psz. gat. 
II-D 55—60 proc. 31,00 — 32.00; Mąka 

sz, gat. 1I-E 55—60 proc. — — — —; 
ąka M II-F 55—65 proc. 

31,00; Mąka psz. II-G 60—65 proc. 29.00 
— 30,00; Mąka psz. śat III-A 65—70 
roc, — — — —; Mąk apsz. gat. I1I-B 
0 — 75 proc, — — — — — ; аКа 
Ёипм pastewna 20,50 — 21.50; 

аКа psz. razowa 0—95 proc, — — — 
— —, Mąka żytnia „wyciąg -wa* 0—30 
proc. 28.50 — 29.50; Mąka żytnia „wy- 
BAZOWA 0—30 proc. 28.50 — -2950; 
Mąka żytnia gat. I 0—65 proc. 27,50 — 
28,50; Maka p gat. II 50—65 proc. 
23,00 — 24,00; Maka żyt. razowa 0—95 
proc. 22,50 — 23,50; Mąka żyt. pośledn'a 
ponad 6 5proc. 1700 — 17.50; Otręby 

RŻ rube przem. standr. 13,25 — 
3,75; Otreby psz. średnie przem. standr. 
12,25—12,75: Ot ęby psz miałkie przem. 
stand. 12,25 12,75; Otreby żytnie 1225— 
12,75; Makuchy Iniane 20,00 — 20,50 Ma- 
kuchy rzepakowe 16,50 — 17,00. 

M



          

A dia O ZZA 

0 LEPSZE JUTRO 
Żądania młodzieży akademickiej, 

domagającej się oddzielenia w salach 
wykładowych i pracowniach Żydów 
od reszty słuchaczy wywołują w 

pewnych kołach naszego społeczeń- 

stwa burzę niezadowolenia. 

Mimo to żądanie te są nietylko słu- 
szne, ale i bardzo umiarkowane, od- 
powiadające zapatrywaniom olbrzy- 

miej większości Polaków. Sprawa ży- 

dowska w Polsce dojrzała już do roz- 

wiązania i coraz bardziej staje się 

centralnym zagadnieniem naszego ży- 

cia zbiorowego. 

_ Naród posiadający świadomość wła 

snych celów nie pogodzi się z tym, 
aby we własnym państwie być wy- 

robnikiem obcych. Aby jego życie 

gospodarcze znajdowało się w rę- 
kach przybyszów i aby cele narodo- 

wej polityki tych przybyszów podko- 

pywały podstawy bytu narodowego 

Polaków. j 
Społeczeństwo polskie, które dąży 

do zasadniczej zmiany panujących 

dziś u nas stosunków, coraz lepiej za- 

czyna rozumieć, że trwała zmiana 

tych stosunków jest niemożliwa bez 

uregulowania w duchu dążeń narodo- 

wych sprawy żydowskiej. 

Dla tego też ruch, zmierzający do 

odżydzenia Polski, szerzy się w kraju 

jak płomień, ogarnia wszystkie war- 

stwy, przenika wszędzie tam, gdzie 

istnieje rzetelna i poważna myśl o 

naszej narodowej przyszłości. 

Trudno się dziwić, że w tym ru- 
chu, w przejawach jego dynamiki spo- 

tykamy coraz częściej młodzież aka- 

demicką w pierwszych szeregach. 

Młodzież ta niejednokrotnie lepiej od 

reszty społeczeństwa widzi koniecz- 

ność wyzwolenia się z pod przewagi 

żydowskiej, gdyż jej w większym stop 

niu niż starszym grozi niebezpieczeń- 

stwo tej przewagi. : 

Dość przejrzeć statystykę wolnych | 

zawodów w Polsce i stwierdzić ich 

przerażające zażydzenie, aby zdać so 

bie sprawę, jaki los czeka naszą mło- 

dzież akademicką po wyjściu z mu- 
rów uczelni. A _ przecież nietylko 

tym motywem powoduje się nasza 
młodzież. Ma ona na oku przede 

wszystkim całość zagadnienia i nie- 

bezpieczeństwo, jakie grozi krajowi, 

$dyby dostał się pod przemożne wpły 

wy Żydów i wysługujących się im Po- 
laków. ‘ 

Wystarczy przejrzeć prasę žydow- 

ską, aby zdač sobie sprawę z rodzaju 
tego niebezpieczeństwa. Omawiając 

wypadki w szkołach wyższych, „Nasz 

Przegląd" pisze, że są one „wstępem 

"do wojny domowej, której rozkosze 
widzimy obecnie w Hiszpanii, a która 

w Polsce rokuje skutki daleko bar- 

dziej opłakane”. 

Jest to niedwuznaczna groźba pod 
adresem Polski na wypadek, gdyby 

się chciała wyzwolić z pod przewagi 

żydowskiej. Podobnie jak kiedyś po 

uchwaleniu przez Sejm spoczynku nie 

dzielnego, ograniczającego handel ży- 

dowski, grožono nam, że nie dosta- 

niemy Wilna i Lwowa, obecnie świe- 
ci się nam w oczy pożośą rewolucji 

komunistycznej, „Nasz Przegląd“ s!a- 
wia przed społeczeństwem polskim do 

wyboru: albo nietykalność pozycii 
żydowskiej w Polsce, albo wojna do- 

mowa w stylu hiszpańskim. „Kto 

więc jej nie chce — pisze organ ży- 

dowski — winien walczyć z antysemi- 
tyzmem”. 

Oddawna jesteśmy tego mniemania, 
że istnienie u nas wolnego ruchu na- 

rodowego i utrzymanie przezeń w 

społeczeństwie czujności na niebez- 
pieczeństwo żydowskie, ratuje kraj 

przed poważniejszymi próbami prze- 
wrotu komunistycznego. Gdyby nie 

to, że masy polskie znalazły się w 

znacznej części pod sztandarami na- 

ródowymi, próby przewrotu byłyby 
stosowane w szerokiej skali. 

Dlatego też i dziś strawestujemy 
zdanie „Naszego Przeglądu” i oświad 

czymy, że kto nie chce wojny domo- 

wej w Polsce, niech walczy z Żyda- 
mi i znajdującymi się w ich służbie 

Polakami. Będzie to najlepsze lekar: 
stwo na wszelakiego rodzaju rozkła- 

dowe tendencje, dostające się do spo- 
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Przyjazd min. Antonescu 
Cała Polska witać będzie z uczu- 

ciem niezamąconym żadnemi wątpli- 
wościami ministra spraw zagranicz- 
nych Rumunii — p. Antonescu. 
Wspólność interesów dwóch państw, 
których terytoria rozciągają się od 
Bałtyku do morza Czarnego jest tak 
oczywista i tylokrotnie już udowo- 
dniona, że nie wymaga uzasadnienia. 
Nic nas nie dzieli, a wszystko łączy! 

Po krótkim okresie, w którym na 
horyzoncie naszych stosunków zja- 
wiły się lekkie chmurki, wracamy do 
dobrej i szczerej współpracy, która 
leży w oczywistym interesie oby- 
dwóch państw. 

Wizyta min. Antonescu w War- 
szawie miałaby przeto charakter czy- 
sto formalny, byłaby jedynie stwier- 
dzeniem przyjaźni polsko - rumuń- 
skiej, gdyby nie to, że położenie ogól- 

  

  

ne w Europie jest coraz bardziej za- 
wikłane i że zarówno Polska, jak i 
Rumunia mają obowiązek przygoto- 
wać się do czynnej roli na terenie 
międzynarodowym. 

Dotychczasowy system polityczny, 
stosowany od czasu zakończenia woj- 
ny, ulega rozkładowi. W Europie 
przygotowuje się nowy układ. Pol- 
ska i Rumunia, zajmujące pozycję 
między Rosją Sowiecką, a państwa- 
mi Europy Zachodniej, są przez swe 
położenie geograłiczne  predestyno- 
wane do odegrania (mówimy to po 
dojrzałym namyśle) decydującej roli. 

Polityka sowiecka popełniła sze- 
reś ciężkich błędów, poświęcając dla 
chimerycznych celów rewolucyjnych, 
realne interesy, rosyjskie. Nie naj- 
mniejszym z nich jest zaangażowanie 
się w Hiszpanii. Będzie się musiała z 

Prawica nie wziela udziału 
w żałobnym pos edzeniu Izby Deputowanych 

PARYŻ, (PAT.). O godz. 9,35 pod 
przewodnictwem wiceprezydenta iz- 
by Paulin otwarto posiedzenie Izby 
Deputowanych. 

Przewodniczący komisji finansowej 
Valiere oświadcza, że komisja pkoń- 
czyła pracę nad projektem reformy 
podatkowej i wnosi o odroczenie de- 
baty do czasu rozdania posłom dru- 
ków. Zgodniet z tym dyskusjęodroczo 
no do 26 b. m. Posiedzenie przerwano. 

O godz. 11 obrady wznowiono pod 
przewodnictwem Herriota. Prawica 
jest nieobecna, ławv centrum i lewi- 
cy przepełnione. Przewodniczący iz* 
by. Herriot wzruszonym głosem daie 
wyraz uczuciu żałoby izby z powodu 
zgonu ministra Salenóro. Przypomi- 
najac o jeśo działalności w izbie i w 
rządzie, Herriot oświadcza: Jako mi 
nister spraw wewnętrznych, Salenóro 
miał ciężkie zadanie do spełnienia w 
okresie niepokojów. Aby podołać za- 
daniu w tym okresie trzeba było bar- 
dzo wiele taktu, I tu właśnie Salen- 
śro okazał się na wysokości zadania. 
Zasłusuje na hołd, bo nie splamił 
swych rąk krwią francuską. 

G „PRZEZIĘBIENIE 
BÓLE GŁOWY ZĘB Witp 
LĄCAJĄE GRYBINAUSYEA PROSIKOW ma rane | „ KOGUTKIEM“ 

PATRZCIE JAKIE PROSZKI WAM DAJĄ 

DYŻ SĄ JUŻ NAŚLADOWNICTWA: 
(eventu PROSZKI „MIGRENO-NERVOSIN" z KOGUTKIEM 

SĄ TYLKO JEDNE 
ИАНО 

Gnostw: „ мовлеМО-МЕдУОЗк” ва vei I w TABAMALS 

  

  

Mowy Herriota“ izba wysłuchała 
stojąc. 

Premier Blum z ławv rządowei 
dziękuje izbie z całeśo serca, dodając: 
Chciałbym móc powiedzieć — całej 
izbie, Premier wskazuje na puste ła- 
wy prawicy. Blum oświadcza. że czu* 
je się pokrzepiony na duchu przez 
wyrazy sympatij wśród głębokiego 
smutku. 

O godz. 11.30 na znak żałoby po- 
siedzenie zamknieto, 

Następne posiedzenie odbędzie się 
we czwartek dnia 26 b. m. o godz. 
9,30 dla rozważenia projektu ustawy 
podatkawei.   

tego wszystkiego wycofywać, lecz 
przy tej okazji może być niemożliwo- 
ścią uniknięcie dużych trlidności i po- 
wikłań. Na tę ewentualność musimy 
być przygotowani — zarówno my, 
jak Rumunia. 

Krótkie uwagi powyższe wskazują 
z dostateczną jasnością na to, że nie 
zabraknie przedmiotów rozmowy 
między  przedstawicielami polityki 
polskiej i rumuńskiej i to tematów 
nie małej wagi. 

Społeczeństwo polskie zaś będzie 
miało sposobność do tego, by dać wy- 
raz swych przyjaznych uczuć dla 
przeds'awiciela Rumunii A to tym 
bardziej, że p. Antonescu jest znany 
w naszym kraju, jako jeden z tych 
Rumunów, który w okresie tak wa- 
żnym dla swego kraju, po zakończe- 
niu wielkiej wojny, odegrał poważną 
rolę polityczną. 

PRZYPOMNIENIE 
„Prof. Mieczysław Michałowicz z u- 

niwersytetu warszaw. poczuł się do 
„obowiązku bronienia godności nauki 
polskiej'* przeciw/młodzieży, która de 
monstrowała przeciw Żydom na wy- 
kładzie prof. M. Wolfkego na poli'ech 
nice warszawskiej. Ogłos'ł w „Robot- 
niku'' dłuższy opis zajścia oraz po- 
chwałę prof. Wolfkego jako uczonego 
fizyka. 

A teraz my korzystamy ze sposob- 
ności, jaką nam daje artykuł prof. 
Michałowicza, bv przypomnieć, że 
kiedy wrzała walka o au'onomię uni- 
wersytetów. prof. Michalow'cz nale- 
żał do wielb'r'eli min. J. Jedrzeje- 
wicza, Prof. Wolfke wystąpił w o- 
wym czasie przeciw autonomii uni- 
wersyteckiej, 

  

  

Na dworcu witał go król Emanuel 
RZYM — PAT. — We wtorek o godz. 

1545 przybył na dworzec główny rzym* 

ski pociąg, wiozący regenta Węgier Hor- 
'hy'ego z małżonką oraz premiera węgier 

skiego Darzny! * ministra spraw zagra- 
n'cznych Kanyę. Pociąg wjechał na sta- 

cję przy dźwiękach hymnu węgierskiegc. 

Wysiadającego z wagonu regenta powitał 

król W/ktor Emanuel III. Przy džwię- 
kech hymnu narodowego węgierskiego 

k:6l r regent przeszli przed frontem kom 
panii honorowej grenadierów, która spre- 
zentowała broń i oddała ukłon wojskowy 

sztandarem. 

Następnie król, regent udali się do sa- 
1: przyjęż na dworcu. Za orszakiem kró- 
lewskim uda!: się Mussolini w towarzyst- 
wie premiera węg erskiego Daranyi oraz 

min sier spraw zagranicznych Ciano w to 
warzystw.e ministra Kanya. Następnie 

król ; regent uknzzli sę przed dworcem, 
gdzie powitani zostali przez odgłosy fan- 
far oraz pluicn k:rasierów królewskich w 

srebrnej zbroi, którzy oddali ukłon woj- 

  

ALB9.--; ALBO... 

Mam przed sobą ostatni (z d. 24 b. 
m.) numer „Dziennika Narodowego”. 

Czytam w nim przytoczony na pierw- 
szej stronicy opis zajść wileńskich, 
według „Naszego Przeglądu”, pisma 
żydowskiego, w języku polskim. 

Czytam w nim m. in.: 
„W dniu 22 b. m. ulice Wilna były 

widownią ekscesów antyżydowskich. 
Q godz. 2-ej po południu po wiecu 
grupy endeckiej młodzieży szkolnej 
rozbiegły się po ulicach, wybijając 
szyby w wielu sklepach żydowskich”. 

O parę wierszy dalej: 
„W wielu sklepach splondrowano 

okna wystawowe. m. in. w sklepie 
Łukaszowa (ul. Trocka), gdzie zni- 
szczono rzeczv wart. 500 zt., i w ma- 
gazvnie manufakturowym Szura przy 
ul. Niemieckiej, ódzie sn/ondrowano 
towary wart. 700 zł, Zdarzvł się 
również nieszcześliwy wypadek”. 

Nie wiem, co sie stałn — widzę tyl- 

ko powvższy opis. Chciałbym  je- 

dnak ściśle go zrozumieć. Czy snlon- 
drowano. czy zniszczono?...  Podkre- 
śliłom sobie te wyrazy. 

Wyraz ..plondrować” znaczy: gra- 
bić. rozchwytywać, . przywłaszczać 
sobie śwałtem cudze rzeczy (czyn- 
ność interesowna). Wyraz „niszczyć 
fakt, z któreóo sprawca nie ma zy- 
sku), nie potrzebuje objaśnienia, ja- 
ko czysto polski. 

„Nasz Prześląd', zdaje się, używa 
tych wyrazów bez różnicy. 

Albo rob; to celowo: podawszy 
młodzież szkolną, jako sprawców 
zajść, usiłuje ją przedstawić, jako ra- 
busiów, złodziei, rozbijających szyby 
w celu obłowienia się — na co nie 
podaje dowodów. Bo, żeby stwier- 
dzić „zniszczenie”, wystarczy spoj- 
rzeć na okno z wybitą szybą; „plon- 
drowanie' natomiast stwierdza się 
wtedy, gdy policja stwierdza w rę- 
kach sprawców zajść przywłaszczone 
rzeczy w rękach tych, co tłukli szy- 
by. Jeżeli tego dowodu nie ma, uży- 
cie tego wyrazu jest nikczemnym 0- 
szczerstwem. 

Albo popełniono tylko błąd języko- 
wy, mianowicie, piszący opis zajść 
nie znał różnicy pomiędzy wyrazami 
„plondrować” a „niszczyć”. Różnica 
to za wielka, żeby jej piszącemu po 
polsku wolno było nie znać. Jakże 
się od takich błędów uchronić? 
Czyżby dla pism żydowskich, wyda- 
wanych po polsku, potrzebna była 
cenzura językowa, chroniąca je od 
błędów, mośących się kończyć bar- 
dzo smutno?... 

Nie pytam już, iaki to i komu „zda- 
rzył się nieszczęśliwy wypadek”, o 
którym mowa w końcu opisu. 

Stały Czytelnik. 

PASTATAS AL TSO TTK "PET ZI WI PPT OT KOPA PACI TTW WATY OT PREY TI 

łeczeństwa przy pomocy propagandv 
wspieranej przez żydostwo i prowa- 

dzonej często przez nieodpowiedzial- 

ne koła polskie. 

W tym świetle wypadki w murach   ” 

naszych szkół wyższych i postawa du. 
żej części młodzieży akademickiej 

nabierają wyjątkowego znaczenia, 
przysparzając krajowi energii w wal- 

ce o jego lepsze jutro. 
  

skowy obnażonymi szablami. 
W pierwszvm powozie zajęli miejsca 

regent i król Wiktor Emanuel III, w dru 
gim -- małżonka regenta z królową He- 
leną Orszak królewski składał się ogó- 
łem z 10 powozów. Powozy pierwszy i 
drug: eskortowane były przez pluton kira- 
sjerów królewskich. Po drodze oddawały 
honory orszakowi królewskiemu oddzia- 
ły wojska, wśród których obecna była m. 
in. kawaleria libijska. Na placu Esedra 
powitał regenta imieniem stolicy guberna- 
tor Rzymu ks. Colonna. Na stopniach 
pałacu wystaw przy Via Nazionale usta- 
wieni byli liczni przedstawiciele kolonii 
węgierskiej, którzy powitali regenta okrzy 
kam w języku węgierskim, Balkony i ok- 
na zdobione były sztandarami i kobier- 
cami, Niezliczone tłumy ludności wzno- 
siły okrzyki na cześć gości, Regent z mał- 
żonką zamieszkał w pałacu  Kwirynal- 
skim. Po chwili regent i król Wiktor Ema- 
nuel ukazali się na balkonie pałacu Kwi 
rynalskiego, entuzjastycznie oklaskiwani 
przez publiczność rzymską. 

>; 

Nowy minister 
Spraw. wewn. Francji 

PARYŻ, (PAT.). Havas donosi: 
Urzędowo ogłoszono o nominacji pod- 
sekretarza stanu Marxa Dormoy'a 
ministrem spraw wewnętrznych. 

Ambasador Japonii 
u min. (ia:0 

RZYM — PAT — Minister spraw 
zagr. hr. Ciano przyjął dziś z rana 
ambasadora Japonii. Konferencji tej 
przypisują duże znaczenie polityczne. 

Dalsze aresztowania 
wśród Niemców w Sowietach 

BERLIN, (PAT.). Donoszą 7 Mo- 
skwy, že wedlug wiadomošci pocho- 
dzących od delegata Narkomindiełu 
w Charkowie dn. 21 b. m. aresztowa- 
no znowu 3 obywateli niemieckich, a 
mianowicie montera Fryderyka Вое- 
sherza z fabryki „Zschocka-Werke'” 
w Kaiserslautern, Reinholda Schin- 
dlera z Jeny, tych obu z Marjupolu i 
Hermana Stammera. montera urodzo- 
nego i zamieszkałeśo w Charkowie 
b. jeńca, Kierownik biura Henryk 
Schaefer z Dżumysza (Kozakstan) zo- 
stał aresztowany dn. 31 października 
w m. Frunze bez podania motywów a 
resztowania. Zna'duje się on w Semi- 
pałatynsku j jeszcze dn. 11 b. m. nie 
był badany, a zarzuca mu się jakoby 
działalność kontrrewolucyjną na rzecz 
Niemiec. Ambasador Niemiec w Mo- 
skwie zabiega o wyjaśnienie tych 
wszystkich aresztowań,   

PRZEGLĄD PRASY 
PO SAMOBÓJSTWIE MIN. 

SALENGRO 

Nasza prasa lewicowa i żydowska 
przedstawiła patetycznie tragedię 
francuskiego ministra Salengro, który 
z powodu ataków kilku pism ode= 
brał sobie życie. Zwykłemu czytelni- 
kowi nasunęło się jednak odrazu py- 
tanie: Dlacześo minister nie zaskar 
żył o obrazę czci redaktora ,„Gringoi- 
re'a', który pierwszy podał wiado- 
mość o skazaniu przez sąd wojenny. 
cyklisty batalionowego Salengro w r. 
1915, za dezercję z okopów? Sądy 
francuskie, nawet sądy przysięgłych 
(prokuratura umie już dobierać ich 
skład), są przecież z reguły bardzo 
wrażliwe na oskarżenia, jeśli je wno- 
si minister lub osoba z rządem zwią- 
zana. Nie można także powiedzieć, 
by minister Salenśro gardził dumn'e 
jakąkolwiek rehabilitacją. Postarał 
się przecież o korzystne dla siebie 
orzeczenie specjalnej kom/sji, miano- 
wanej przez ministra wojny, i o uch- 
wałę Izby Depu'owanych, równicż 
dlań korzystną. Dlaczeóo nie ucie"ł 
się do sądu, jako do jedynej ins'ancii, 
któraby mu mosła dać pełną satysfa- 
kcię?... 

Tu leży niejasny moment całej tej 
przykrej sprawy. „Gringoire” zamie- 
Ścił kilkanaście lis'ów b. żołnierzy, 
którzy zeznali, że słyszeli na wła 
uszy rozkaz dzienny, obwieszczający 
zasądzenie min. Salengro. Jeden na- 
wet twierdził, że w kancelarii pułku 
przepisywał ten rozkaz. Być może, 
że wszyscy ulegli sugestii, wywołanej 
przez obecne czytanie wiadomości o 
skazaniu min. Salengro. Być może, że 
istniał tylko jeden wyrok, uwalniający 
oweśo cyklis'ę od zarzutu dezercji 
do nieprzyjaciela, a n'e dwa: skazują- 
cy i uwalniający, Tylko proces mógł 
by *o0 wyjaśnić. й 

Zdaje się, że minister popełnił sa- 
mobójs'wo w chwili silnej depresii, 
pod wpływem przepracowania i nie- 
szczęść rodzinnych (śmierć żony, ch»- 
roba matki), i że kamnania „Grindni- 
re'a' nie wiele wpłynęła na jego fa- 
talną decyzję. 

OGRANICZENIE SWOBODY 
PRASY 

Rząd Bluma usiłuje wykorzystać 
wstrząs wywołany tragiczną śmiercią 
minisira, by przeprowadzić w Izbach 
nowelizację ustawy prasowej z r. 
1881. Nie wiadomo jeszcze, jak dale= 
ko pójdzie nowela w ograniczaniu 
prasy; mówi się, że wydawnictwa 
byłyby od'ąd zobowiązane przedsta- 
wiać źródła swych dochodów, że roz 
prawy o zniesławienie musiałyby od- 
bywać się w króikim terminie, że na- 
kładane byłyby na skazanych wyso* 
kie nawiązki (jak w Anglii) a nawet, 
że sprawy prasowe wyjęte byłyby z 
pod właściwości sądów przysięgłych. 

Prasa francuska pro'esiuje dość 
jednolicie przeciw zbytnim rygorom 
projektowanej” noweli. „Journal des 
Debats* przypomina, że Francja bar- 
dzo jest przywiązana do swobody pra. 
sy, że największymi jej zwolennikami 
byli przez s'o trzydzieści lat lewi-+ 
cowcy i że Francuzi obalili tron (Ka= 
rola X) z powodu zamachu na wol- 
ność. 
W gruncie rzeczy swoboda prasy 

we Francji rozszerzyła się zwyczaj 2* 
wo daleko poza intencię ustawy z r« 
1881. Ale nadużywała dotąd tej swo* 
body niemal wyłącznie lewica. Np. 
Poincarć, Laval. Tard'eu, Doumer= 
que, Chiappe, Weygand byli nieustan- 
nie przedmiotem ich obelg i osz 
czerstw. Narazie te nie odniosły wiel- 
kieśo skutku tylko dlateśo, że czytel- 
nik francuski przyzwyczałł się już do 
„przesady** dziennikarskich oskarżeń. 

WZYWANIE DO GWAŁTÓW 

Przykładem metod lewicowej pra 
sy iest najnowszy apel pewnego ty* 
godnika paryskiego, wzywający 
wręcz do gwałtów wobec redak*ora 
„Gringoire'a“ p. Carbucc'a, i wobec 
jego teścia p. Chieppe'a. O'o co pi- 
pisze ów organ frontu ludowego: 

„Chiepve mieszka przy ulcy.. Pani 
Carbuccia mieszka... Roczn:k telefonów, 
wskazuje ich adresy... 

"Trzeba zmusić te cztery (bo chodzi i o 
ich żony) małpy, by opuściły Paryż. W 
razie potrzeby należy zn'szczyć ich miesz 
kania, I jeśli trzeba, wyrzucić ich przez 
okno... 

Redakcia „Gringoire“ mieści sie przy 
al. Rapp 20. Mamy nadzieję, że zdemolu- 
je sie kryjówkę... 

Jeśli teśo nie zrobi partia socjalistycz= 
na, to trzeba ją zastąpić przez grupę lu- 
dzi czynu.. ". 

O'o jak wyślądają obrońcy „po- 
rządku republikańskiego** i podpory 
rzadu Bluma, 

Pisma takie nie są ścigane przez 
prokuratura. Zało Mauras z „Action 
Francaise", wielki myśliciel i patrio- 
ta, siedzi od 26 dni w więz'eniu. 7a 
to, że n'e donuścił da woiny Francji 
przeciw Włochom z powodu Abisy- 
nii. 

    

  
 



  

  

Zjazd Regionalny Inteligencji Katolickiej ° 
Archidiecezji Wileńskiej | 

W ramach uroczystości jubileu- 
szowyich ku czci Ks. Piotra Skargi. 
Kolo Wileńskie Związku Inteligencji 
Katolickiej zwołało na dzień 6. XII. 
r. b. Zjazd Regjonalny Inteligencji 
Katolickiej Archidiecezji Wileńskiej. 

Uczestnicy zjazdu wezmą udział 
w uroczystościach jubileuszowych — 
jak w uroczystym nabożeństwie, w 
akadem i, w otwarciu wystawy skar- 
gowskiej i uroczystym przedstawie- 
niu w Teatrze na Pohulance (ceny 
biletów propagandowe). Zaproszenia 
z programem i kartę uczestnictwa 
otrzymają uczestnicy odwrotną pocz 

| dn. 6—8 grudnia. tą po zgłoszeniu się. Karta uczest- 
mictwa (w cenie 1 zł.) upoważnia ko 
zniżki kolejowej od stacji 
do Wiilna i spowrotem w 50 proc. 

Program zjazdu: 
Godz. 13—15 uczestnicy zjazdu 

spożyją wspólny obiad w Zakładzie 
św. Józefa (ul. Biskupa Bandurskie- | jubileuszowe i 
go 11, obiad w cenie 1 zł. 50 gr.; gdyż P. T. nauczycielstwo 
godz. 15.30—19 LS Rete- | cjonalne 
raty wygłoszą 1. Dr. Henryk Dem- 
biński, prof. Katolickiego Uniwersy- 
tetu Lubelskiego pt. „Inteligencja 
Katolicka wobec społecznych pro- 

  

wyjazdu ,do Kuratorium Okręgu Szkolnego 

blemów współczesnej kultury'. 2. 
Rektor U. S. B. Dr. Marjan Zdzie- 
chowski pt. „Bolszewizm najwięk- 
szy wróg Kościoła i kultury". Po re- 
feratach dyskusja i rezolucje. 

Z okazji uroczystości jubileuszo- 
wych i zjazdu będą otwarte dwie 
wystawy: 1. Wystawa pamiątek po 
Ks. P. Skardze w Sali Smuglewicza 
w Bibliotece Publicznej U. S. B. zor- 
ganizowana przez Komitet jubileu- 
szowy w dniach 6 — 13 grudnia. 2. 
Wystawa współczesnej katolickiej 
literatury religijnej w Księgarni Św. 
Wojciecha ul. Dominikańska 4) w 

Komitet jubileuszowy zwrócił się 

Wileńskiego z prośbą o wydanie 
okólnika do P.T. Inspektorów. Szkol- 

„nych 6 chętne udzielenie urlopów 
na dzień 7 grudnia na uroczystości 

zjazd regionalny, 
prowin- 

bez urlopów na dzień 7 
śrudnia, nie mogłoby wziąć udziału 
w uroczystościach. P, T. Nauczyciele 
zechcą się upewnić na miejscu w 

1 

Inspektoratach Szkolnych w spra-, 
wie urlopu. 

Zniżka kolejowa w obie strony; 
50 proc. zapewniona (nie 50 proc. w, 
drodze powrotnej, jak uprzednio | 
podała prasa), o ile uczestnicy. 
wcześniej nabędą kartę uczestnic- 
twa. } 

Ceny pokoi w hotelach i penisjo- | 
natach: a) Księża znajdą przygoto- | 
wane noclegi w gmachu Seminarium 
Duchownego przy ul. Mostowej 12, 
pokoje w cenie 3 zł. b) Panie mogą 
się zatrzymać u SS. Misjonarek — 
ul. Wielka 40, pokoje pojedyńcze 2 
zł., wspólne za opłatą 1,50 zł. od о- 
soby, za pierwszą dobę, a dalej po 
Y zł. c) Uczestnicy Zjazdu mają zniż- 
ki w hotelu Georges'a 25 proc. w. 
Hotelu Szlacheckim 15 proc. (po- | 
koje od 2 zł. 50 gr.). ! 

Biuro informacji będzie czynne . 
ma dworcu kolejowym w dn. 5. XII 
w godz, 17—23 i dn. 6. XII w godz. | 
6—9. Uprasza się o rychłe zgłosze- | 
nia. Zgłoszenia na Zjazd i wszelkich ; 
informacji udziela Koło  Wileńskie ; 
Związku Polskiej Inteligencji Kato- | 
lickiej — Wilno, ul. Zamkowa 8 m. 1, że w czasie zajść wielu było poszko- | wa Z ‹ 

jiddowanych ; chrześcijan, lecz ci do- 'nys<Wszyscy posiadają mieznaczne 

Dyrekcja Okręgowa Kolei Państwowych w Oilnie: 
przyczynia się do elektryfikacji Ziem Wschodnich 

Współczesnym sprawidzianem kul- dukcji i zużycia elektryczności. Pod 
zużycią elektryczności na Ziemiach Wschodnich zużycie kiem miejscami mglista. W ciągu dnia więk- | tury i cywilizacji Państwa jest 

tylko sztuka i nauka, ale'i też”gę- 
stość sieci kolejowej. oraz ilość pro- 

nie względem 
zajmujemy w statystyce wszech- 
światowej jedno z dalszych miejsc. 

  

świadectw p 
_ Kierownicy kliniki litewskiej nie wykupują 

rzemystowych | 
i nie składają zeznań o dochodzie i 

W. Wileńskim Odwoławczym Są- sób trzeba tłumaczyć, że pomimo rekcji Okręgowej K. P. w Wilnie 
dzie Okręgowym rozpatrywana była deficytów lklinika rozwija się przy czynnych jest 15 elektrowni kolejo- 
nader ciekawa i charakterystyczna czem wprowadzone są 

W. ostatnich latach szczególnie 

elektryczności stale wzrasta, co 
przyczyni się wybitnie do podwyż- 
,Szenia naszej lokaty w statystyce 
,wszechświatowej. Dopomagają temu 
Polskie Koleje: Państwowe wkłada- 
jąc wielkie inwestycje w elektryfi- 
Ikację tych Ziem i to w miejscowo- 
ściach najwięcej zaniedbanych pod 

, względem kultury. 

W chwili obecnej na terenie Dy- 

najnowsze wych, z czego w Województwie Wi- 
sprawa znanych działaczy litewsikich urządzenia ambulatoryjne, lekarskie, leńskim — 4, w Białostockim — 3, 
kierowników kliniki litewskiej dr. 
Ledziejki i dr. Rymasa, prezesa li- udzielić wyraźnej odpowiedzi, 
tewisikiego towarzystwa pomocy sa- maczyli, że klinikę popiera społe- nych elektrownie te w 1935 r. wy-! 
mitarnej. Lekarze skazani zostali po czeństwo litewskie, 
1000 zł. grzywny za niewykupienie 
świadectwa przemysłowego i nie 
podanie zeznań o dochodzie. Na roz- 

"prawie oskarżeni lekarze 

tecznośc| publicznej i wobec czego 
"mie uważali za wskazane składanie 
„zeznań o dochodzie i wykupywanie 
„świadectwa przemysłowego. 3 

W, wyniku procesu dr. Rymas 
podkreślił, że klinika przynosi rok 
rocznie deficyty, a zapytany przez 
przewodniczącego Sądu w: jaki spo- 

GŁOSY CZYTELNIKOW 

sanitarne itp. oskarżeni nie 

są 
subwencje towarzystw 
itd. 

Mimo  wyłkrętnych 
oświad- wszystkim jasne było, że klinika li- 

Szyli, że klinika jest instytucją uży- tewska jest subwencjonowana przez 
rząd kowieński i pieniądze stale na- 
pływają z Litwy do Wilna na rozwi- 
janie placówek litewskich. 

i Sąd Odwoławczy 
zmniejszył karę obu lekarzom o po- 
łowę, uznając w motywacji wyroku, 
że klinika jest jednak instytucją u- 
żyteczności publicznej. (h) 

Tajemnica ul. Przejazd 
Jest w Wilnie na Antokolu cie-' 

kawa ulica. Nie ze względów zabyt- 
kowych, bo całkiem nowa, ale z u- 
wagi na jej nazwę i charakter. 

Nazywa się ul. Przejazd, ale jeź- 
dzić nią mie wolno. Łączy ul. Ko- 
ściuszki z Holendernią, wzdłuż dom- 
ków spółdzielni mieszkaniowej. 

Budowę jej ukończono z wiiosną 
tego roku. Dla ruchu jednak nie zo- 
stała udostępnioną, choć znakomi- 
cie mogłaby odciążyć pokryty zie- 
lonemi mazurkami plac św. Piotra i 
Pawła. 

Ulicę wybudowano całkowicie 
solidnie, skarpy odarniowano, ale u 
wylotu na uł. Holendernia založo- 
no... rogatkę i zamknięto. 

Do niedawna od: strony ulicy Ko- 
ściuszki widoczna była również ro- 
gatka na stojakach. Czasem otwarta 
czasem zamknięta, Można bylo 
przypuszczać, że na ulicy prowadzi 
się lub będzie się prowadzić jakieś 
dodatkowe roboty. 

Aliście przed kilkw dniami, spra- 
wę załatwiono radykalnie... rogatkę 
prowizoryczną usunięto, wikopano 

W kolonii spółdzielczej na Anto- 
"kolu mieszka kilku dygnitarzy magi- 
|strackich. Czyżby ci panowie nie 
'mogli spowodować wyjaśnienia 
mieszkańcom Antokola tajemnicy ul. 
Przejazd, 

Bo ul. Przejazd stała się ciekawą 
„i ma jedną zaletę, jedną wadę i jeld- 
ną tajemnicę. 

у Zaletę, že jest wcale dobra jak na 
„Wilno. 
1 Wadę, že nie można po niej jež- 
„dzič. 
; A tajemnicę, dlaczego nazywa 
się „Przejazd“? M. G 

i Nie zaznają 
| w zimie głodu 

i jeśli każdy złoży ofiarę 

! 
! 

/ „Młode Wilno' 
W. dniu wczorajszym przed Są- 

nieznaczne ' produkowały ' 
litewskich | enengii elektrycznej, tj. około 300.000 

Okręgowy 

mogli w Poleskim — 4 i w Nowogrókizkim 
tłu- |-- 4. Wiedług danych statystycz- 

3.700.000 jednostek 

, więcej niż w r. 1934, Z enrgii tej zu- 
odpowiedzi żyto! na oświetlenie 1.802.033 kw (w 

porównaniu z r. 1934 wzrost o 
118.933 kw) w tym.na bezpłatne o- 
świetlenie ulic 170.697 kw 

|(wzrost o 7.979 kw) na napęd — 
1 1.073.237 Ikw (wzrost o 86.589 kw) 
itd. Na wyprodukowanie tej ilości 
energii elektrycznej P. K, P. wydat- 
kowało w r. 1935 około miliona 
pięćset tysięcy złotych (w stosunku 
do r. 1934 olkoło 200.000 zł. więcej). 
za odsprzedaż zaś tej energii wpły- 
,nęło do kas P, K. P. milion siedem- 
set tysięcy złotych (w stosunku 'do 
r. 1934 o 200.000 zł. więcej). 

Zysk ten w bieżącym roku zuży- 
jto całkowicie na dalsze inwestycje. 
|W tegorocznym sezonie inwestycyj- 
|nym wybudowano dwie nowe elek- 
„trownie w Ossowcu i Królewszczyź- 
"nie, powiększono w szeregu elek- 
| trowni ogólną moc wytwórczą przez 

„wprowadzenie silniejszych  zegpo- 
|łów lokomobilowych, wybudowano 
| około 50 km linii wysokiego napię- 
jcia i siłę rozdzielczą na stacji Po- 
|rzecze, oraz zapoczątkowano budo- 
J wę Da! elektrowni w  Porzeczu, 
li td. 
i Plan robót na rok 1937 przewidu- 
|je między innymi: Budowę linii wy- 
; solkiego napięcia 'z Mołodeczna przez 
| Wilejkę, Kurzeniec, Krzywicze do 
| Budsławia (budowa już rozpoczęta). 
' Zelektryłikowanie Rudziszek i Kara- 
'ciszek koło Trok, oraz dalsze roz- 
|szerzenie linij wysokiego / napięcia 
prawie we wszystkich elektrowniach 

" wglejowych. 

  

*' na czerwono 
„nieznany autor przedstawia bezsku- 

słupy i ulicę zamknięto rogatką so-|dem Okręgowym znalazła się spra- | teczność rzekomo zamierzonej przez 
lidną, stałą. 

Czy to jest droga prywatna, czy 
ulica miej 

Jeśli droga prywatna, to powin- | Wilno”. W, broszurze tej w szeregu do wystąpień wywrotowych. 
na być tablica orjentącyjna z okipo- artykułach i wierszach przejawiała | 
wiednim napisem, jeśli to ulica miej- się wyraźna tendencja komunistycz- | daktor 
ska, nie do użytku tylko „na pokaz” 

wa z oskarżenia Szmerela Kaczer- 
I ginskiego o to, że w dniu 18 stycznia 
ib. rr wydał broszurę p. t. „Mode 

mo-wywrotowa. W wierszu p. t. 
to także wymaganą jest tablica gło- | „Dwaj towarzysze” więziony, komu- 
sząca o zamknięciu jej, a o zmroku jnista w ponurej wizji słyszy wezwa- 
ostrzegawicza czerwona latarnia, 

należałoby chyba zmienić nazwę uli- 
cy. Bo dziwny to Prziejazd, przez 
który niema przejazdu. , 

ТМа do stawienia się pod, czenwiony, 
sztandar... „Maluj czarne sztandary 

* схегу/опо”... 
W. artykule p. t. „Kalamandra” 

kapitalistów interwencji zbrojnej 
| przeciw: Z. S. R. R. 

Wiersz p. t. „Robotnicy” wzywa 

Szmerel Kaczergiński, jako re- 
odpowiedzialny „Młodego 

Wilna” zasiadł .na.ławie oskarżo- 

  

elaboraty został :;skazany na 6 mie- 
sięcy więzienia przy czym wykona- 
mie kary sąd zawiesił mu na 3 lata. 

ич ` (In) 
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Żydzi nie zgodzą?sie 
na ghetto 

KTRZNMKGKNMW "A 

Zarówno studenci żydzi jak rów- (JNIWERSALNY A 

nież różne związki żydowskie zło- <> LG 
żyły kilka memorjałów do odnoš- KREM (CUJO / 

Mk oł SĘ nych władz z oświadczeniem, że nie ty prom na każdą porę 

zgadzają się na ghetto w uniwersy- oryg.pudelko -20 -40 1- 175 

tecie ani w szkołach średnich. (h) EREMYIATLTANRAŻZYNT HE) 

Żydzi interweniują u kuratora 
szkolnego 

Równocześnie delegacja  imter- 
wenjowała u p. kuratora w sprawie 
stosowania w niektórych szkołach 
shetta dla uczniów wyznania mojże- 
SZOwelgo. 

P. kurator obiecał sprawę tę wyr 
Delegacja żydowska złożyła me- jaśnić po przeprowadzeniu docho- 

moriał z prośbą o ukaranie winnych. dzeń. (h) 

30 żydów zarejestrowano 
jako poszkodowanych 

Wczoraj zakończyła się rejestra-, Żydzi jeśli chodzi o wy'wołanie 
cja żydów poszkodowanych w ostat- |psychozy pogromowej są specjali- 
nich zajściach ulicznych. Oficjalnie | stami. 
zarejestrowano 30 żydów. | Z 30 zarejestrowanych jako po- 

Charakterystycznym objawem jest | sakodowanych, żaden nie jest w do- 
słownym tego słowa znaczeniu ran- 

  

Wczoraj do kuratora Wileńskie- 
go Olkręgu Szkolnego p. Godeckiejgo 
zwróciła się delegacia żydów, która 
interweniowała w sprawie udziału 
młodzieży szkolnej w niedzielnych 
zajściach ulicznych. 

(h) tychdzas nie zgłosili się do żadnej poturbowania i pokaleczenia. 
rejestracji. ! 

„Kronika wilenska 
JAKA DZIŚ BĘDZIE POGODA? solidaryzuje się całkowicie z wyżej 

  

mych i za powyżej opisane czerwone ' 

W dalszym ciągu pogoda chmurna, ran- 

sze przejaśnienia, 

Na południo - wschodzie 

kowany, poza tym lekki mróz. 

Słabe wiatry z kierunków 

wych. 

| NEKROLOGJA. 
|  —Z kroniki żałobnej. Dnia 27,X1 
b. r. o godz. 8-ej w kościele św. Je- 
|rzego zostanie odprawiona Msza św. 
,za duszę ś. p. Romualda Wesołow- 
„skiego — członka Wileńskiego Koła 
'Zjednoczenia Polskich Lekarzy Ka- 
"tollkėw. 
| O przybycie na te nabożeństwo 
'uprasza członków Koła, krewnych i 
kolegów Zmarłego 

Zarząd Koła W. Z. P. L. K. 
WIADOMOŚCI KOŚCIELNE. 

|  — Zmiany wśród duchowieństwa. 
Na mocy zarządzenia J. E. Ks. Arcy- 
biskupa - Metropolity w składzie! o- 
sobistym duchowieństwa zaszły na- 
stępujące zmiany: ks. Jan Grabow- 
ski, dotychczasowy wikary w Gier- 
wiatach, mianowany został prefek- 
tem w Olkienikach, 

kraju umiar- 

południo- 

kcje prefekta w Olkienikach, nazna- 
czony został na wikarego w Gier- 
wiatach. Oprócz tego, ks. Feliks 
Kaczmarek mianowany został wice- 
dziekanem dekanatu nadwilejskiego. 

Z MIASTA. 

technicznych przeniesiona została 
ma dzień 26 b. m. (czwartek). Wypeł- 
"ni ją referat prol. Stanisława Cywiń- 
skiego o nowej książce prof. Kridla 
p. t. Wstęp do badań literatury. Po 
|referacie dyskusja, zapowiadająca 
się niezwykle ciekawie. Początek o 
i godz. 20.15. 

: RÓŻNE. 
{ — Stow. Kat. MŁ Ak. „Iuventus 
| Christiana" podaje niniejszem do 
+ wiadomošci, že brak podpisu ongani- 
jzacji pod protestem młodzieży - 
demickiej w sprawie napaści 
mieszkanie J. M. Rektora był spo- 
wodowany jedynie niemożnością 
przybycia delegata na zebranie, zwo 
łane w dn. 24.XI w tej sprawie. 

S: K. M. A. „luventus Christiana" 

  
i 
| 

zaś ks. Witolki 
Bronicki, pełniący dotychczas fun- 

— $roda literacka ze względów 

   

„wymienionym protestem. Zarząd. 
KRONIKA POLICYJNA. 

Ofiara niesłusznego posądzenia. 
Dnia 17 b. m. na podstawie informacji poli- 

cyjnej zamieściliśmy notatkę o porwaniu 

torebki niejakiej Leokadii Siemionek przez 

kalekę Franciszka Filonka. 

Obecnie jak wyjaśnia nam p. Filonek 

wynika, že padł on ofiarą niesłusznego po- 

sądzenia, gdyż żadnej torebki z pieniędzmi 

nie porywał. 

— Znowu ujęto miodocianych złodziei, 

Wczoraj do sklepu Emilii Szymkowiczowej 

przy ul. Antokolskiej 53 dostało się 2 mło- 

docianych złodziei, którzy skradli 5 zł. go- 

tówką, kilka tabliczek czekolady i pudło 

chałwy. W pościgu sprawców kradzieży 

ujęto. Są to: 12 letni Aleksander Kwiat- 

kowski (Antokolska 12) i 13 letni Wiktor ° 

Picinos (Antokolska 68). Zatrzymanych 

skierowano do Izby Zatrzymań. (h) 

— Sprawca zranienia 12 letniego Rabi- 
nowicza zwolniony pod opiekę rodziców, 

Z polecenia władz śledczych zwolniony zo- 
stał z aresztu i oddany pod opiekę rodzi- 

ców 11 letni sprawca zranienia 12 letniego 

Rabinowicza—Ciemowicz (N. Subocz 13). (h) 

WYPADKI. 
— Zatruł się podczas pracy. Podczać 

| pracy w odlewni wydziału gazowni uległ 

(silnemu zatruciu się robotnik Aleksander 
' Maciulewicz. Lekarz pogotowia ratunko- 
wego po zastosowaniu środków zapobie- 

gawczych skierował zatrutego na kurację 

do sepitała. (h) 

— Pod kołami dorożki. Na ul. Legiono- 
wej pod przejeżdżającą dorożkę dostała się 

Janina Przemtke (Legionowa 23), która pa- 

dając na bruk odniosła złamanie obojczyka. 

Pogotowie ratunkowe  poszkodowaną skie- 

rowało do szpitala. (h) 

— Zaczadzenie rodziny. W mieszkaniu 
przy ul. Sołtaniskiej 23 w nocy zaczadziała 

rodzina Danilików, złożona z 6 osób. We- 
zwana pomoc lekarska zdołała wszystkich 

zaczadzonych uratować. (h) 

— Wybuch butli z tlenem. Wczoraj po- 
w ambulatorium  fotograficznem 

Rutskiego przy ul. Wileńskiej, skutkiem 

imieustalonej przyczyny nastąpił wybuch 

butli z tlenem. W związku z eksplozją cięż- 

kich obrażeń odniósł pracownik ambula- 

torium Józef Kuśniewicz (Lwowska 55), 

którego pogotowie ratunkowe odwiozło do 

szpitala miejskiego. (h) 

  

poludniu 

  

Pogrzeb ofiar katastrofy w St. Chamas.
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Teatr i muzyka 
— Teatr Miejski na Užykė Dzisiaj 

© godz. 8.15: dalsze powtórzenie świetnej 
komedii „Tempo 120' w premierowej obsa-| 

dzie zespołu. \ 

„Ludzie aa krze* — sukcesowa 
sztuka bieżącego sezonu, ukaże się 

dniu jutrzejszym w piątek na  wieczornem 

przedstawieniu, po cenąch propagandowych, 

w premierowej obsadzie. 

— „Intryga i mološė“ — arcydzieło Fr. 
Schillera zostanie powtórzone już po raz 

ostatni w  miedzielę, na popołudniowem 
przedstawieniu, po cenach propagando- 

wych, 

— Najbliższa premiera teatru komedia 
„Oto kobieta*. W końcu przyszłego tygod- 
nia dana będzie nowa premiera sezonu — 

znakomita komedia W. Somerset-Maugha- 
ma „Oto kobieta” w reżyserii dyr. Szpakie- 
wicza, w obsadzie czołowych sił zespołu. 

Ostatnie występy Elny  Gistedt 

w 

  „Frasguita“. Dziś op. Lehara „Frasguita“. 
— Wieczór sonat w „Lutni“. Jutro | 

wystąpią znani w całej Europie artyści an- 

gielscy Thelma Reiss (wiołonczelaj, oraz 

John Hunt (fortepian). Wieczór ten odby- 
wa się pod wysokim protektoratem pana 
ambasadora Wielkiej Brytanii, oraz brytyj- 

skiego komitetu współpracy 

W programie: Brahms, Beethoven, 

Chopin i inni. Koncert ten wzbudził zrozu- 
miałe zinterasowanie. 

— Występ hinduskiej tancerki Nyota | 

Inyoka w „Lutni“. 
duska Nyota Inyoka, 
ko w czwartek 3-go grudnia. W. programie | 

tańce hinduskie, religijne, fantastyczne i) 

Słynna tańcerka hin- 

bohaterskie. Bilety już są do nabycia w ka- | 

sie „Lutni* 11—9 w. 
— Teatr Lit - Artystyczny „Nowości*. 

z zagranicą. | tetu Polskiego" 

Bach, | leski, Adamskaj. Kwintet ten wykonał nie- 

| „Kwartetem Zathurecky”. 

wystąpi raz jeden tyl- | 

  

dowych. W dalszym ciągu program rewio- 

wy pt. „Melodie Wilna”. Codziennie dwa 

i | przedstawienia o godz. 6.50 i 9.15. 

i zakatar studio. 
Juliusz Zarębski w audycji radiowej 

Siódma z rzędu audycja z cyklu „Syl- 

wetki kompozytorów polskich”, dn. 26 b. m. 

a godz. 21.00 poświęcona zostaje indywi- 

dualności twórczej, wyrastającej wysoko 

ponad poziom przeciętności, mianowicie — 

Juljuszowi Zarębskiemu. — Zarębski uro- 

dzony w roku 1854 w Żytomierzu, znany był 

swego czasu, w całej Europie jako kompo- 

zytor i jako doskonały pianista. (Był ucz- 

miem Lisztaj. To też dość wcześnie powo- 

łany został stanowisko profesora w 

brukselskim konserwatorium muzycznym. 

Ciężka choroba zmogła jednak wkrótce 

wątły organizm Zarębskiego; zmarł licząc 

zaledwie 31 lat. Mimo tak krótkiego życia 

pozostawił Zarębski spuściznę kompozytor- 

ską obfitą i wielce wartościową. Był to ta- 

lent dużej, europejskiej miary. W audycji 

radiowej usłyszą radiosłuchacze utwory for- 

tepianowe, prawie zupełnie mieznane, w 

wykonaniu pianisty Józefa Turczyńskiego 

oraz kwintet fortepianowy g-moll w wyko- 

naniu J. Turczyńskiego i członków „Kiwar- 
(Dubiska, Ochlewski, Sza- 

na 

dawno prof. Turczyński w Budapeszcie z 

Jemu też mamy 

d zawdzięczenia wydostanie na światło 

dzienne kompozycyj Zarębskiego, przeważ- 

nie zapomnianych. 

„Dookoła miłości* -- operetka w radio 

Kto raz choćby słyszał operetkę Oska- 

ra Straussa „Dookoła miłości” ten pamięta 

, dobrze prześliczne mełodie, nastrojowe wal- 

ce i żywe rytmy tej uroczej muzyki. Ulubio- 

Dziś, „Tani czwartek” po cenach propagan- |ue typy dawnej komedii opery komicznej, a 

  

PAN 

  

Dzi śł 

  

m o rat m zm 

potem operetki: dwie pary głównych boba- 

terów, reprezentujących wysokie stery to- 

warzyskie i ich służących — przedstawicieli 
warstw ludowych—stanowią również osno- 

wę „Dookoła miłości”. On i ona, którzy nie 
znając się, przeznaczeni są sobie w życiu, 

wyruszają w przebraniu swych służących 

na poszukiwanie przygód. 

Nie wiedząc nawzajem o sobie, pozna- 

ją się; budzi się w mich miłość, Para służą- 

cych, udających „państwo” przechodzi też 
najróżnorodniejsze — perypetie. Wreszcie 

wszystkie nici intrygi zostają szczęśliwie i 

rozwiązane dła obu par. Muzyka tej ope- Komunikat 

retki typowo wiedeńska — melodyjna, uro. |STRONNICTWA NARODOWEGO. 
cza zachwyci bez wątpienia wszystkich słu- 

chaczy. 

Polskie Radio nadaje operetkę „Dooko- 

ła miłości dn. 26 b. m. o godz. 19.00. W ro- | 
lach tytułowych wysłęgią: J. Radwanówna 

i E. Zayenda. 

Paiskie Radio Wilno 
Czwartek, dnia 26 listopada 1936 r. 

6.30: Pieśń. Gimnastyka. Muzyka. 
Dziennik poranny. Informacje i giełda rol- 

nicza, Płyty. Audycja dla szkół, 11.57: Czas 

i hejnał. 12.03: Płyty. 12.40: Odczyt w jez. 

litewskim 12.50: Dziennik południowy. 

13.00: Muzyka. popularna. 15,00: Wiadomo- 
ści gospodarcze. 15.15: Koncert reklamowy. 

15.25: Życie kulturalne miastą i prowincji. 

15.30: Codzienny odcinek  powieściowy. 

15.40: Muzyka. 15.45: Chwilka społeczna. 
15.50: Płyty. 16.20: „Chwiłka pytań” audy- 

cja dla dzieci. 16.35: Koncert kameralny. 

17.00: „Uniwersytet w każdym mieście” 

odczyt. 17,15; Koncert ork. Tadeusza Sere- 

dyńskiego. 17.50: O książce M. Smolar- 

skiego „Dawna Polska w opisach podrėžmi- 

ków*. 18.00: Pogadanka aktualna. 18.10: 

Komunikat śniegowy. 18.12: Wiadomości   
Całkowity reportaż z przyjęcia Nacz 

oraz Wręczenie buławy marszałkowskiej Śmig- 

  

sportowe. 18.20: „Sytuacja  ekenomiczna 
rolnika wileńskiego — odczyt. 18.35: Pły- 
ty. 18,50: Pogadanka aktualna. 19.00: „Do- 
okoła miłości op. w 3 aktach Oskara 
Straussa. 20.30, „Kalisz” —- pogadanka. 
20.45: Dziennik wieczanny. 20.55: Pogadan- 
ka aktualna. 21.00: „Sylwetki kom. pol- 
skich: Juliusz Zarębski. 22.00: Koncert. 
22,30: Muzyka. 22.55: Ostatnie wiad. dzien. 

radiow. 23,00: Zakończenie programu. 

KURS MŁODZIEŻY. 

Kierownictwo Kursów dla nowo- 

wstępujących do Stronnictwa Naro- 

dowego zawiadamia, że zebrania dla 

kandydatów, na których są wyśła- 

szane referaty programowe, odby- 

wają się we WTORKI I PIĄTKI, 

O GODZ. 20.15 w lokału Stronnic- 

twa Narodowego (ul. Mostowa 1). 

Zapisy w Sekretariacie Stronn. 

Narod. (Mostowa 1), codziennie, ©-° 

prócz niedziel i świąt, w godz.11—15 

i 18—419, oraz przed zebraniami 

kursu. 

a e i A A TI 

ofiary 
ziożone w Administracji „Dziennika Wileń- 

skiego“ „na opłatę zaległości czesnego dla 

studentów chrześcijan Polaków U. S. B.' 

Z. Charytonowicz zł, 3, Dom Handlowy 

bi 

st   
; 

ty   

Pani 

wszystkie jego tajemnice? 

S: 
ile wymosi budżet armiil 

Humor 
METAMPSYCHOZA. 

— Czy wierzysz w wędrówkę dusz? 

— W jednym wypadku! 

— W jakim? 
— Gdy dusza ze strachu idzie w pięty! 

PRZEZORNY. 

-- Mąż pani mówi zawsze przez sen. 

profesorowa zna więc zapewne 

— Niestety, mówi zawsze po grecku! 

PECH 

Sędzia: — Oskarżony 
ecał kelnerowi przynieść pieniądze, 

twierdzi, że о- 
aby 

uregulować rachunek. Dlaczego nie wrócił 

więc oskarżony do restauracji? 

—- Aresztowano mnie właśnie, gdym 

arał się o pieniądze! 

KURACJA 

Z Marienbadu nadchodzi depesza: 

— W ciągu 4 tygodni straciłem na wa- 

dze 50 procent. Jak długo mam zostać? 

- Jeszcze cztery tygodnie! 

AMERICANA. 

— Czytałem wczoraj, że kobiety w U. 

A. wydają na kosmetyki dwa razy tyłę, 

— Nic dziwnego! Odnoszą dwa 

ile zwycięstw, ao armial 

razy 

PODCZAS KŁÓTNI 

Zresztą, krzyknęła żona, 

wszystko, co jest w tym mieszkaniu, nale- 

ży do mnie; meble, bielizna, statki, wszyst- 

ko jest kupione za moje pieniądze. Chcia- 

A. Januszewicz al. 20, Inż. Chądzyński zł. 5, |łabym widzieć, coś miał właściwie przed 

Oktawjuszostwo  Rackiewiczowie z synem j naszym małżeństwem ? 

zł. 10, Dr. Czesław Wincz zł. 10. — Spokój! — odpowiedział małżonek. 

Genialny Valiace BEERY 
i 

elnego Wodzs 

przez Armię i Naród OE | 

łemu-Rydzow! jako też wspaniały Dodatek kolorowy | 
  

  

  

Tanis ia seiner 

Wina do Mszy Świętej” 
E. Wentosa Tarragona (Hiszpania) 

w swoim ży Kd 
„ TYLKO U NAS Armii Polskiej 

Polskie Kino "Dziś poraz pierwszy w Wilnie czerojąca | ARA ze Ak 

ŚWIATOWI symfonja miłości iš 

me „Milošč cygana 
W rol. gł Ernest AA, Greta Theimer I Pawet Vinceoti 

Nowe romanse cygańskie! Huznor! Sentyment! Bogata akcj»! Zaprzysiężony nadworny dostawca P A PIESKI 

la Ianas, 

  

"BUCHALTER, 
obecnie jus USB. 
| posz! pracy w ja- 
| kiemkolwiek przedsię- i 

chočby na 
a godzin dziezaie, BYŁA NAUCZYCIEL- 

wynagr. "KA (70 lat), zostaje w 
| ap 18 -— 5 skrajnej nędzy, przy- 
Iseos, d, air loda i Si, 

+049040004040+7010%06 

$ pomóżmy 4 
BLIŹNIM i 

407443002504 44400 5 

— błaga litościwe 
RER ab Sa © pomoc, 2 
Žo o eo by najmniejszą. Adres 

| Najtaniej i najbardziej |w „admin, „Dz. Wil” 
gustownie ubrać się - 
można w zakładzie: STARUSZKA 

chora, wdowa po u- 

Nad program. aktualia 3/4 litra 4.90. © = bez raid 

o my = Wilno, Wileńska 36, „ 

Film, który uvazuje „Poles ZWIEDRYŃSKI '"tetcion Nr. 12:24. a 3 jdachu na id głową — 
HELI 0s | Wysylam pocztą i koleją Ad A a 

niezbadane drogi MIŁOŚCI... Hmmm ESA DANTE PROREKTORA о нна Е ор 
L] mao ORATOR STUDENT ua, a % |muje pn As 4 

А j udziela korepetycji = « | Wślęńsk.", ul. Mosto- 

Er į E8Yx8 chrześcijańska hurtownia 'zakresie gimnazjum . w «wa 1, dla „Samotnej 

szkła, tajansu, porcelany, naczyń kuchennych, lamp szkoły _ powszechneł: « 
\пЁречаіаоЁё )а‹Ёпак = ® NA MASZYNĘ 

" J. MALICKA |Pióromoni 3 d : Ę dla matki 7-ga dzieci 

D. H. „ODYNIEC eu 4-24 T 2243) ® a ausu 

waiczy a składy detaliczne przy ul. Wielkiej 19 i Mickiewicza 6 3000000000000000002 £ 3 |kowano, ale jeszcze 

palę naczynie dk” po cenach najniższych į MIESZKANIA į W |nie wzięto; do całko- 

zdobycie AOR WIO w Wilnie. Żami iejscowym wysyłamy za pobraniem. Urzędnicy djĘ i POKOJE Į *  jwitej zapłaty brakuje 

serca oe z kredytu orderowego. Do dnia 1 grudnia wyprzedaż. es ass e see L de | 3 jeszcze zł. 15— 

Muzyka Harry nil 
Nad program: Atrakcja: siana i aktualia. 

MAR 
Ostrobramska 5 

Dziś. 

  

Król komików JOE BROWN w epopei śmiechu 

tryskającej humorem i wesołością komedii 

„KŁOPOTY SPORTOWCA" 
Trium! e pochód przez największe ekrany świata. 
wyznaczyliśmy aż do odwołania ceny: Balkon 25 gr., parter od 54 gr. na wszystkie seanse. 

Nad program: Kolorowy, rysunkowy i aktualne dodatki. 

CASINO | 
Dziś 

Fascynujący film sensacy|no-k yminainy 

RĘCE ZAWINIŁY 
W rol. gł. KAY FRANCI$ i BARRYMORE 

Nad program: Dodatek i najn. aktualja. 

, Seanse: 4, 6, 8 i 10.15 

Celem spopularyzowania našzego kinai 

Sala dobrze ogrzana. 
  

iż WINA wytwórni 
| KTO PRÓBOWAŁ TEN "PRZEKONAŁ. SIĘ > 

W. OSMOŁOWSKI, 
SĄ STARE, LEŻAŁE, MOCNE I ZDROWE 

Poleca się WINO „MIESZANKA JAGODO WA" 
DO NABYCIA W SKLEPACH WINNO - SPOŻYWCZYCH 

_ DO WYNAJĘCIA 

  

  

  

  

Wilośnkow piaków ku uwafie |; 
SPECJALNA 

i innych śpiewających ptaków 

Zestawiona z O gn lubianych przez 
ptaki nasion jak: kanar, rzepik, konopie, 

sałata, murzynek, proso it d. 

do nabycia w Polskim Składzie Aptecznym 

Władysława Trubiiły 
Wilno, Ludwisarska 12, róg Tatarskiej.     

  

Nowootworzona Chrześcijańska Firma 

„KRES.0 OPAŁ!" «0 
Wilno, ul. Wielkali6, tel. 24-10- 

Oferuje WĘGIEL ślą ti najlepszej jekości oraz DRZEWO 
opałowe po cenach konkurencyjnych. 

Dostawa wżwozech zaplombowanych, 

CZYTAJCIE 

WARDDOWĄ 

ROZPOWSZECH- 
NIAJCIE PRASĘ 

DAJ GROSZ NA FUNDUSZ 

  

  

  

  ARIA TENS 

Uprzejmie zawiadamiam 
że mając na uwadze 

       

  

ICZ 

CENA OGŁOSZEŃ; za wiersz milimetr, 
«ł. 0.15, ałowo tłuste sł, 0.25. Kronika redakcyjna | komunikaty za wiersz 

sobie zmiany terminu druku ! ogłoszeń ! nie 

4 Pre: % ydawce: 

wygodę i korzyść 2: nytć klijenta 
gruntownie przebudowałem lokal, ulepszy- 

jem warsztat, oo pozwala 
sprawniej i szybciej obsłużyć W.P. Jedno- 

j cześnie IE o wszelkiego 

zygarajtezowskth I "| poblerstich 3 

W. JUREWIC z Mickiewiczaj4 

ADMINISTRACJA: Wilno, ul. Mostowa 1, czynua od godz. 9— 18. CENY 

przed tekstem i w tekście (5łam.) 40 gr. 

ALEKSANDER ZWIERZYŃSKI. 

fabryk 

Wilno, 

  
Drnkarula 

  

PRENUMERATY: miesięcznie, 

Komunikaty zł 1— za mm, jednoszp., nekrologi 

druku 30 gr. Za ogłoszenia cyłrowe | tabelaryczne 

A. Zwierzyśskiego, 

MIESZANKA A AKANARKOW 

2 pokoje z wygodamij _ - 

    

  
| AG A RYPONE a gee KT 

we RÓ Ż.N.E .22 | 5PNOW SU о- 

39—3 į $ |Нагу do administracji 

WILNO 4 pmeoeereneeć „Dzien. WiL* lub Le- 
Led 4] ryLKO P.P. STU- |gionowa 154. 

NZ iw. DENTOM! — | 
| czenie” 10% rabatu udzielaj MASYWNE 

korepetytorki, wycho- |PT' pralnia „Warszawian- | dwuskrzydłowe żelaz- 

wa gjka* przy ul. Ludwi- ne drzwi do muru, ©- 

RR S sarska 4. os z == ‚ 2 

I KUPNO joe Wojew. Biaro Pes grubość: 5 i 13 m/m; 
$ i SPRZEDAŻ; $. duszu Pracy, "| DEKORATORKA |obramowanie 20 m/m; 

+e0000000000+R'glcą 2, tel. 12-06. (specjalność wystawy zamek wewnę i 

eż sklepowe) przyjmuje za na 4 zasuwy. ul. 

Pino MTR* POSZUKUJĘ mówienia tyłko do firm, narskiego 3-a m. 4, u 

wa opał. sosn. na administracji domów chrześcijańskich. Wa- właściciela domu. 216 

pa B 5 km od Ignali- w Wilnie, solidne re- runki dogodne. Zgiosze|] ————— — 

sprzedam ZATAŻ.|;erencje, ul. Pilsud-|U'8 d0 Adm. „Dz. Wil.” — 

Wino, e Maja 1, skiego 25, m. 3. o 
I) 

MS S ZARZĄD N. O. K. ZAWIADAMIA, 

gw ub k kr posobem upro- 
a: że organizuje urs oju S pr 

Lokomobile aa w za-| szczonym trwającym zaledwie kilka dni pod 

kresie szkoły powsz.| 
Może być francuski. 
4godzi się na wyjaz: 

w ruchu, w dobrym, 
stanie, o sile 24 do 45 
koni, przewoźnej, po-| 

  

kierownictwem _ dyplomowanej mistrzyni p. 

Skowronowej. Zapisy i informacje przyjmuje 

sekretarjat codziennie od $. 12—13, ul. Do-   ARODOWEJ. i 
OBRONY N szukuję do waw w ot broczynna 2 w Herbaciarni. dla Bezrobotnej 

Łaskawe — zgłoszenia: adminis 3 
404400%40044000070442 Wilno, ul. Witoldowa Mae Inteligencji. 

| AKUSZERKI 5—4. Telefon 11:70] 952.3 | ODRZE AZTECA ŚKC 

Chrześcijańska Z. Ri 218—2 NIANIA — | ZWIĄZEK ŻAWODOWY PRACOWNIKO 

| PSS į WYCHOWAWCZYNI || BUDOWLANYCH „PRACA POLSKA" 

POLSKI TW |  Akuszerka MAUKA poszukuje posady doj prosi właścicieli nietruchomości o popie* 

| W ŚNIAŁOWSKA Ra A AŠ, dzieci lub do pomocy| ranie członków I zatrudnianie ich przy 

й pani z szyciem; dobre| +ęjoniach domów | innych pracac ch budow 

| oraz GABINE DEUTSCHEN 

мт КОЗМВПС!П Sprach-Unterricht mase k] lanycb. Poleca mularzy, rdunów. murarzy, 

PRA |odmładzanie cery, u- erteilt billig Seminar.|"""* " "" * „| stołarzy. cieśli i t. d 

ut. Wielka 24. |, suwanie mA SĘ + i BUCHALTERJI. Zarząd Zw. Zaw. „Praca Polska”. 

Ubiory gotówe: | wągrów, rot A gruntownie naućza b. Wilno, ul. Mostowa 1. 

Damskie, E ads Us STUDENT | Įprokurent maa) o 
* 

an zagrani zneg 

Męskie, „der i brzucha, kremy udziela korćpetycji wł3 do 4 miesięczna na-, Pomoc bezrobotiy rm 

Uczniowskie. ac elektry- zakr. gimn., -]uka umożliwi _samo-! žm 

ksi " | zaoja, r ia ność pein humani-| dzielną pracę. Sporzą-| to A jaimužna 

ziai | czne. ly przys! styczne, lacina, nie-|dza bilanse, zakłada; te obowigze| 

ki. Konduktorska ilica 
Obstalunkowy. |ne, porady bezpłatne. B endu е a lewę: Glica I nakaz sumie salas 

26—6. 

ы ……т‘і
 E ee УО PATRZCIE KOKO 

» odnoszeniem do domu 

    
lub przesyłką pocztową xl. 2 gr. 50, kwar 

30gr., za tekstem (10łam.) 15gr. Drobne ogloszeni 

o 25% drożej. Dla poszukujących pracy 50% zniżki Administracja sastraega prawo 

przyjmuje rastrweżtsń miojssa. 

Odpo wiedziatoy redaktor: 

talnie zł. 7 gr. 50, zagranicą zł 6— 

ia w dziale ogłoszeniowym га słowo 

STANISŁAW JAKITOWICZ, 

  

 


